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Przedpłata kwartalna
wynosi w Poznaniu 7 nurek 50 fan., w Państwie nie- 
mieckiem i w Anat-ri 9 marek 15 fan., w Belgii, Wio- 
szach, Szwąjcaryi, Serbii, Ameryce, w Danii, Francji

Anglii i Szwecji 12 m»re\..

Przedpłata 1 ogłoszenia
przyjmują się w Ekspedycyi; przedp’atf przyjaafe 
w monarchii prn»kiój oraz w państwach do awiązka 
pocztowego nienriecko-anstryackiego należących urzędy 
pocztowe. W innych krąjach .zaś tylko nasze .¿entaij 
za których pośrednictwem (zobarz nitej) można takla 

przesyłać ogłoszenia do Eksp. Dziennika Boso. 

Kękopisma
nadsyłane Redakcji n>« zwracają się i niszczone będą

Ajencye Dziennika Poznańskiego:
, ;hr»ir>e dn k,n’enlbonrg, Rue Tournon No. 16, pułkownik Raczkowski, Rue de Faubourg Poissonnière 33. — Ogłoaaenia dla Dziennika przyjmuje w Paryżu pan Adam, Carrefour de la Croix Rouge 2. — 

Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Wiedniu i Bazylei: Haaaenatein 4 Vogler. — W Berlinie Rudolf Mosse, Jeruaaleinerstrasse 48. A. Retemeyer, Internationale Annoncen-Expedition. „invalidendtuk“ Bebren-’p^Î-fAnnoncen-Bureiu der Deutschen Zeitungen, Mohr’enstrasae 45. —”w“ Bremie Schl ot teT—“w FranHurcTe^nad" Menem”*!)a u bë“&° Coin ÎT 
U ' U wie: L. Zboralxki.

W Wrocławiu Daube, Haaseuatein 4 Vogler i Mosse. — W Pleaze-

(¿v cią? wystawy Polacy, którzy się udają d° Paryża, nabyć mogą pojedyncze mimera Dziennika Poznańskiego w Grands Magasins du Printemps, Boulevard Hausmann N. 70.
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obecna żąda czynów a więc spodziewać się 
7ł.°istraCb, iż poczują się do obowiązku dzia- ,

odzv*8 8'6 berlińska Post i tak mnićj 
sj. dzisiaj i inne dzienniki berlińskie w

« ).e częste odbywają się narady mini- j
n tych narad jest podobno kwestya,

„u w jakim znajduje się cesarz Wilhelm, i 
i h ust»now*ć rejencyi; cesarzowi niemieckie- I 
°' wprawdzie jeszcze żadne niebezpieczeństwo 

luakowoż tak słabym, iż lekarze kazali 
%rzrniać od wszelkićj pracy. W tych naradach 

!nvćh głównie jednakowoż chodzi o to, jak 
wpływ zgubny socyalistów, których zwolenni- 

7) irilel a których zasady wyznawał także No
u' kołach politycznych — są słowa V o 1 k s 

otrzymują, iż być bardzo może, że w skutek 
ot życie cesarza zwołanym będzie parlament 

tfcb Świątkach na nadzwyczajną sesyą. Nad tą 
ustanawiano się już na naradzie ministeryalnćj. 
ida jest, że rząd zamyśla przedłożyć projekt do

Udający zawieszenia niektórych przepisów, odno­
gę do prasy i wolności stowarzyszeń — tego 
nie możemy. Najprawdopodobnićj stanowcza 

uchwala zapadnie na naradzie, w którćj weźmie 
ks. Bismarck. Rozchodzi się także wieść — pisze

_,’olks Ztg. — iż w pałacu cesarskim objawiają

JGlitt. îicbf aż obwili zupełnego wyzdrowienia ce-
^w’stçpca tronu objął ster rządu. Dzisiaj albo ju- 

iemy się, czy pod tym względem zapadła jakaś 
— Inne pisma a mianowicie półurzędowe bez 
występują z żądaniem, ażeby rząd wszedł na 

reakcyi i zerwał stanowczo ze stronnictwami libe- 
i najrozmaitszych odcieni. Zaraz po pierwszym 
iu — są słowa Post — dostrzegł bystry wzrok 
Bismarcka, jakich środków użyć trzeba przeciwko 
>j demokracyi, i przedłożył odnośny projekt. Ale 

mężowie stanu, należący do stronnictwa narodo- 
eralnego i postępowego, byli mędrsi od niego. 'Mieli 

obawę, aby „reakcya“ nie wyzyskała sposobno- 
jeżeli dwa razy przestrzegli rząd, demokracyą so- 
j przestrzegli raz. To tćż socyaliści mieli wszelki 
I, iż dzień 23 i 24 maja obchodzili jako dzień try- 

Co tylko można było zrobić, ażeby Drzvtlumié 
narodowy, wszystko to zrobiono w owych dniach i 

-„’..Istocie śmiać się było można z słów, „że należy 
ecznie coś zrobić.“ Ten karnawał dni dziesięciu za- 

|()K 2jł się teraz straszliwie! Reakcya, wywołana ko- 
., «ością, olbrzymie zrobiła postępy a rząd przekonałby 

c‘hl t cały o tćm, gdyby natychmiast zwołał parlament 
ndlożył mu projekt do prawa przeciwko socyalnćj 

i ’’ Aracyi. Większość parlamentu przekonałaby się 
_ j Ij, że ostatni projekt jeden tylko miał błąd t. j., iż 
a'a àyt łagodnym. — Mamyż jeszcze przytaczać, co pi-
__Sordd. allg. Ztg? Odpowiedzialnym jest we-
tni nićj ten prąd prawodawstwa, który bezustannie dą- 
' *'l lo tego, ażeby powaga państwa systematycznie coraz 
nd ‘¡i śj traciła na uroku. Czy stósunki nadzwyczajne na- 

iją użycia nadzwyczajnych środków — o tćm jeszcze 
.ii:, “ówimy, ale naród ma prawo żądać, ażeby bez wzglę- 
\M popularność tego lub owego środka zaradzono
“ M Czas bowiem paktowania i półśrodków minął, 
s Sie przytaczamy już dalszych wywodów i projektów,

"|C[ w. występuje prasa; wkrótce bowiem dowiemy 
o rezultacie odbywających się konferencyi ministeryal- 

I “i o środkach, jakich rząd się chwyci przeciwko pra- 
H« 8b°warzyszeó. Powiemy tylko, że nie ma

Berlinie pisma socyalistycznego, w którego redakcyi

nie byłaby już rewizya, i nie ma wybitniejszego socyalisty, 
u któregoby nie przetrząsano papierów. Rewizya taka 
odbyła się naturalnie u wszystkich redaktorów Beri, 
fr. Presse i odbyła się także, jak nam w tćj chwili 
donoszą, w lokalu stowarzyszenia robotników berlińskich, 
u właściciela Kórnera jako tćż u sekretarza stowarzy­
szenia, Milkego, u którego wszystkie zabrano papiery.

Nadmienić jeszcze w końcu winniśmy, że w pomy­
słach, mających na celu przeszkodzenie zgubnym zasa­
dom socyalistycznym, prasa rosyjska bynajmnićj nie u- 
stępuje berlińskićj a nawet ją prześciga. Otóż Jour­
nal de St. Pćtersbourg podnosi z okazyi zama­
chu, że wszelkie kroki, które popychają do zamachów, 
zakłócają spokój rządów i narodów, międzynarodowy na 
sobie noszą charakter i że dla tego należałoby się zastanowić 
nad kwestyą, czyby zebrać się wkrótce mający reprezen­
tanci mocarstw nie mogli wymyślić środków, któreby bro­
niły Europy przed zaraźliwą chorobą socyalną.

Przypomina nam to ubiegłe lata, w których Rosya 
inaugurowała na nowo reakcyą i mieniła się obrońcą 
zagrożonych liberalnemi zasadami tronów. W Rosyi 
nihilizm — w Niemczech socyalizm. Nowa znalazłaby się 
więc spójnia, tą rażą wywołana wspólnćm niebezpieczeń­
stwem, do ścieśnienia stósunków przyjaźni, zawiązanych 
w chwili rozbioru Polski.

W sprawie kongresu, który zbiera się w Berlinie 
w dniu 13. b. m. a na który wyznaczono już reprezen­
tantów, nie wiele mamy dzisiaj do zapisania. Nazwiska 
pełnomocników niektórych podaliśmy już wczoraj; po­
wtarzamy je dzisiaj, dodając do nich jeszcze nowe. Ro- 
syą reprezentować będą: hr. Szu wałów i Oubril; Anglią: 
lord Beaconsfield, lord Salisbury i lord Odo Russel; 
Francyą: minister Waddington i margrabia St. Vallier; 
Włochy: hr. Corti i hr. Launay; Austryą: hr. Andrassy, 
hr. Karolyi i baron Haynierle; Turcyą: Safvet i Edhem 
pasza; Niemcy: ks. Bismarck, minister Bulów i prawdo­
podobnie jeszcze ktoś trzeci. Protokuł prowadzić bę­
dzie tajny radzca legacyjny Radowitz, poseł w Atenach, 
który będzie zarazem dyrektorem biura. Sekretarzami 
pełnomocników angielskich będą prywatny sekretarz lorda 
Beaconsfielda, Montagne Corry i Filip Currie.

Na posiedzeniu angielskićj izby niższćj w dniu 3 bm. 
wieczorem, na którćm, jak już pisaliśmy wczoraj, odczy­
tano notę ambasadora niemieckiego w Londynie hr. Miin- 
stera, zapraszającą Anglią na kongres, oświadczył, mini-eto* A. I-.— -- uusw »--
i że Anglia mieć będzie na nim wyżćj wymienionych re­
prezentantów, których wybrano na naradzie gabinetowćj. 
Wybrano zaś te osoby dla tego, idąc w tćm zresztą za 
przykładem innych mocarstw, ponieważ na kongresie to­
czyć się będą rozprawy nad najważniejszemi interesami 
angielskiemi.

Według telegramu londyńskiego odstąpiono od za­
miaru równoczesnego cofnięcia wojsk angielskich i rosyj­
skich z pobliża Carogrodu, ponieważ kwestya, stojąca w 
związku z tćm cofnięciem tj. ewakuacya Warny i Szumli 
odroczyćby tylko mogła zebranie się kongresu.

Ag r a me r Ztg. donosi, co następuje: Naczelna 
komenda postanowiła w skutek licznych wybryków wy­
chodźców bośniackich nad granicą Sławonii i Banatu o- 
głosić stan oblężenia. Tymczasem odebrano broń wszy­
stkim wychodźcom.

W końcu zamieszczamy, że wielki wezyr Mehemed 
Ruschdi pasza dostał dymisyą w chwili, kiedy przewo­
dniczył na naradzie gabinetowćj. Wielkim wezyrem mia­
nowany Safved pasza, dotychczasowy minister spraw za­
granicznych.

Wiadomości urzędowe.
Król nadal szlachectwo wice-admiratowi i dyrektorowi 

admiralicyi Ludwikowi Fryderykowi Wilhelmowi Henk.

Loiwnflencys Dziennika Poznańskiej.
Lwów, 3 czerwca.

(Drugi zamach berliński. — Zamach warszawski na autora 
Kłopotów komendanta“ — Sprawa regulaminu Kola polskie­

go. — Wycieczka do Węgier. — Z teatru.)
(T) Co się tam dziać musi „im Lande der Gottes­

furcht“ kiedy nawet nasz Lwów, to gniazdo socyalisty- 
czno-rewolucyjno-warcholskie, tak mocno zajęty zama­
chem na cesarza niemieckiego, że od wczoraj tylko o 
tym wypadku wszędzie i ciągle mówią. Wczoraj w nie­
dzielę dzienniki nasze nie wyszły, o godzinie 46j po po­
łudniu były już tu jednak telegramy, których treść sobie 
ustnie tak szybko komuuikowauo, iż wieczorem całe mia­
sto o zaszłym pod Lipami wypadku wiedziało, dziś już 
znane i szczegóły, ciekawość publiczności wszakże nie 
jest jeszcze zaspokojoną, nie zna bowiem ona dokładnie 
pobudek zamachu, z niecierpliwością więc wyczekuje 
dzienników, wychodzących tu obecnie dopiero po godzi­
nie 4ćj po południu, aby nabrać przekonania o znaczeniu 
zamachu i mieć jakąś podstawę do rozumowań o możli­
wych następstwach jego. Wspominam o tćj sprawie na 
czele niniejszćj korespondencyi dla tego, ponieważ ona 
istotnie dziś najwięcćj ogół nasz zajmuje, tak że za­
pomnieliśmy w obec nićj i o kwestyi wschoduićj i o 
kwestyi autora „Kłopotów starego komendanta,“ i o pa­
ragrafie 4 regulamnu koła polskiego w reichsracie, i o 
wyborach do izby handlowćj, i o kwestyi pojazdów na 
Wysokim zamku, i o wielu innych ważnych rzeczach.

Wracam jednak do tych innych rzeczy a przede- 
wszystkićm do kłopotów autora „Kłopotów.“ Przywy­
kliśmy i to bardzo słusznie stawiać Warszawę za wzór 
całćj Polsce. Od niejakiego czasu dzieją się tam jednak 
rzeczy, które naszą adoracyą dla stolicy Polski, mogą

przez nich burdy ulicznej, aż do dni dzisiejszych zaszło 
kilka wypadków, które na ogóle nie szczególnie miłe 
sprawiać muszą wrażenie. Jednym z takich wypadków 
jest zamach Kuryera codziennego na dobrze za­
służoną sławę literacką p. Wilczyńskiego, autora „Kło­
potów komendanta“ i tylu innych wybornych humorysty­
cznych powieści, nowelek, obrazków i opowiadań. P. Wil­
czyński pisuje łatwo i dużo, a rzeczy jego są tak poszu­
kiwane, że co tylko napisze nabywają nakładcy i we 
Lwowie i w Warszawie, tak że każdy jego utwór niemal 
równocześnie drukuje się tu i tam w dziennikach i oso­
bnych odbitkach. To powodzenie jego zdaje się być przy­
czyną że sobie naraził mnićj szczęśliwych pisarzy, czego 
następstwem był artykuł w K u r y e r z e codzien­
nym przedrukowany prawie w całości w tutejszćj G a- 
zeeienarodowćj a wykazujący, iż twórczość lite­
racka p. Wilczyńskiego jest bardzo podejrzanćj natury. 
Autor wspomnianego artykułu usiłował bowiem wykazać, 
iż p. Wilczyński jest prostym plagiatorem, że tłumaczy 
i przerabia na polskie utwory nieznanych nam autorów 
rosyjskich i wydaje to za swoje oryginalne prace. Za­
cytowanie kilku ustępów z jakićjś komedyi Ostrowskiego 
i porównanie ich z kilkoma ustępami jednćj powieści

Wilczyńskiego, nadało pozór słuszności ciężkiemu zarzu­
towi Kuryera codziennego. Ale tylko pozór. 
Okazało się bowiem wnet, że p. Wilczyński wcale owćj 
komedyi Ostrowskiego nie zna a inkryminowane ustępy 
dyalogu wziął z udzielonćj sobie notatki p. Marczewskie­
go, owego przyjaciela, który mu ów dyalog jakoby gdzieś 
podsłuchany napisał i do zużytkowania przy nadarzonćj 
sposobności polecił. W najlepszćj więc wierze i zupeł­
nie bezwiednie zetknął się pan Wilczyński z panem 
Ostrowskim — i uajniewinnićj ściągnął na siebie — 
zarzut ze strony sumiennego a dbałego tak wielce o sła­
wę i czystość literatury polskićj warszawskiego krytyka. 
Cała prasa lwowska z wyjątkiem Gazety naród, 
stanęła po stronie p. Wilczyńskiego, który do żywego 
dotknięty warszawskim atakiem, nosił się w pierwszćj 
chwili z myślą odrzucenia pióra i nie pisania więcćj. — 
Z jakiego powodu Gazeta narodowa stanęła po 
stronie Kuryera codziennego, pomimo oświad­
czenia p. Wilczyńskiego, nie umiem sobie wytłumaczyć. 
Winien może temu wystąpieniu autor Tygodnia 
Lwowskiego, który podobno umie przysparzać nie­
przyjaciół autorowi „Kłopotów komendanta.“

O sprawach koła polskiego i o losie, jaki spotkał 
projekt zmiany regulaminu, co zresztą bynajmnićj nie 
jest niespodzianką, pisać nie będę. Jestem widocznie za­
czadzony lwowskićm „warcholstwem“, podzielam bowiem 
opinią tutejszych organów opinii publicznćj, stoję więc 
po stronie mniejszości i jćj projektu. Ponieważ zaś ko­
respondent wasz wiedeński, mogący zresztą, będąc na 
miejscu, być lepićj poinformowanym podziela zapatry­
wania większości delegacyjnćj i broni jćj postępowania, 
przeto dla uniknienia wszelkićj dysharmonii w dzien­
niku, pominąć muszę tę kwestyą dość drażliwćj natury, 
ograniczając się ni zanotowaniu, że dzienniki tutejsze 
nadzwyczaj zgodnie potępiają większość delegacyi za 
przejście do porządku dziennego nad elaboratem komisyi 
przez nią samą z pomiędzy siebie wybranćj, a za któ­
rego przyjęciem ogromna ilość wyborców oświadczyła się 
w adresach do delegacyi wystósowanych.

W wycieczce do Homony na Węgrzech w Zielone 
Świątki weźmie zapewne udział bardzo znaczna liczba 
osób. Ze strony węgierskićj czyuią się na przyjęcie pol­
skich gości bardzo znaczne przygotowania. Słyszałem, 
że i delegacya nasza będzie reprezentowaną przez pp. dr. 
Karpińskiego, Kornela Ujejskiego i kilku ¡„„jrz-ń 
czasowym wycieczkom i festynom. Koleje żelazne pozni- 
żały tak cenę dla biorących w wycieczce udział, że po­
dróż ze Lwowa do Homony i na powrót kosztować ma 
tylko siedm guldenów.

Artyści dramatyczni, którzy nie wyjechali do War­
szawy, będą istotnie dawali we Lwowie przedstawienia 
na swój dochód. Dyrekcya odstąpiła im teatr bezpłatnie 
na czas feryi. Jutro pierwsze przedstawienie komedyi 
„Niech jedzie na wieś.“ Ceny miejsc znacznie zniżone. 
Być może, że i dyrekcya teatrów rozpocząwszy w jesieni 
sezon, obniży ceny na nasze stósunki widocznie zbyt wy­
górowane. Powiadam „widocznie,“ gdyż na ostatnich 
dwóch przedstawieniach tak ogranych sztuk jak „Emi- 
gracya chłopska“ i „Halka,“ był teatr do uduszenia prze­
pełniony jedynie dla tego, że ceny były o połowę niższe. 
Świadczy to wymownie, jak nasza publiczność lubi teatr, 
i że jeżeli go rzadko odwiedza, po wielkićj części winien 
temu brak pieniędzy.
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rto objaw choroby społecznej.

(Ciąg dalszy. Zobacz nr. 124.)

VI.
numer wielkiego dziennika,..Cóyby jeden numer wielkiego dziennika, mówi 

•ifcd ta P^rajać na kawałeczki, z którychby każdy 
JiIistn'Kla* CZ^ Pracy tej osoby, która się przyczyniła

e"i na161111 dziennika, pokazałoby się, że arkusz
a może i dziesięć tysięcy kawałków 

' Ij,*'1 wielkości wypadnie podzielić.“
Ky®* 10 wywołanego podziałem pracy obiegu 

"ów. Ponieważ w społeczeństwie, jak widzie-
' Rwarza każdy nie tyle na własną potrzebę, ile 

, ledla innych, dostatki, aby przejść w ręce spoży-
S'^ dostać w obieg. Nie zliczona ilość wo- 

W i Szanł’cb siłą pary i koni, okrętów, statków pa- 
z*yc^ajuych, gęsta sieć drutów telegraficznych 
ludzi zatrudnionych ułatwieniem obiegu do- 

l; ' Wyobrażenie o tym ruchu dadzą następujące

0 ¡iera^rn P.°Cztowy w Poznaniu
!j|a rznie rozmaitych przesyłek około

przez dłużnika może być osobisty lub zastawo­
wy; pierwszy z poręczeniem lub bez, drugi zaś lombar­
dowy lub hipoteczny. Pożyczką nazywamy interes 
kredytowy, którego przedmiotem dostatki dające się za­
stąpić ; dzierżawą, gdy chodzi o wygospodaro­
wanie użytku z dostatków nie dających się zastąpić; 
n a j m e m nareszcie, gdy przedmiotem proste użytkowa­
nie dostatków nie dających się zastąpić. Pożyczamy np. 
zboże lub pieniądze, dzierżawimy rolę lub łąkę, najmu­
jemy mieszkanie lub konia.

Pod względem formalnym rozróżniamy kredyt weks­
lowy, rewersowy, żyrowy, w otwartym rachunku, delcre- 
dere itd. Wedle terminu zwrotu mówimy o wypowie- 
dzialnym, krótko lub długoterminowym, niewypowiedzial- 
nym i umarzającym się kredycie. Zabezpieczenia 
na życie, od pożaru, gradobicia itd. są także rodzajem 
interesu kredytowego, w którym termin zwrotu nie jest 
oznaczony wedle daty kalendarzowćj, ale na zajście ja­
kiegoś przewidywanego wypadku. Gdzie zyskane drogą 
kredytu kapitały użyte bywają w celach wytwórczych, 
wywiera on zbawienne skutki, zwłaszcza gdy termin 
zwrotu odpowiada naturze przedsiębiorstwa. Staje się 
mieczem obosiecznym użyty w przedsiębiorstwach ryzy­
kownych i gdy szybkość obrotu kapitału w danćm przed­
siębiorstwie nie licuje z umówionym terminem płatności. 
Działa zaś wprost zabójczo, gdy służy rozrzutnćj kon- 
sumcyi. Głównemi korzyściami kredytu są: że kieruje 
kapitałami nii-zatrudnionemi produkcyjnie ku przedsiębior­
stwom, umożebnia podejmowanie prac służących nietylko 
obecnemu czasowi lecz i przyszłym pokoleniom, zatćm 
częściowo w przyszłości dopiero całkowicie się opłacają­
cych, jak koleje żelazne itp., a nareszcie jest podnietą 
do tworzenia kapitałów. Najniebezpieczniejszym jest, 
gdy idzie w posługę giełdowćj spekulacyi.

Targiem w ściślejszćm znaczeniu zowiemy miejsce 
i czas, w którym dokonywają się zamiany, w obszerniej- 
szćm zakres odbytu dostatków. Rozróżniamy główne, 
przechodnie i poboczne targi.

Na targach oznacza się cena zamienianych dosta­
tków. Cena jest to wartość zamienna jakiegoś 
dostatku wyrażona w pewnćj ilości innego

żnicy kursu a więc zyskania tego, co inny traci. Mani- 
pulacya taka jest zdrożna, przestaje być w ogóle inte­
resem a staje się grą hazardową, którćj tamę położyć 
powinno prawodawstwo, boć jego żądaniem przeszkodzić 
łupieztwu, w jakićjbądź się pojawi postaci. O ile to 
wykonalnćm, przekonamy się późnićj, tymczasem po- 
przestajemy na stwierdzeniu faktu, że walną przyczyną 
upadku ekonomicznego Niemiec i rozwielmożnienia się 
w nich socyalizmu te to brudne były interesa.

Zapoznanie istoty i warunków interesu kredytowego 
również staje się przyczyną ciężkich chorób organizmu 
społecznego. Jak mało upowszechnione są rozsądne wy­
obrażenia o kredycie u ludu, dowodzi osławiona Adela 
Spitzeder, za depozyta 96—100 proc, obiecująca i 
znachodząca łatwowiernych, co jćj zaufali. N e b e n i u s, 
Rau i inni ekonomiści uważają kredyt wyłącznie jako 
akt zaufania. Zaufanie przecież jest tylko jednym z wa­
runków ułatwiających interes kredytowy, a nie wpływa­
jących wcale np. na zastawowy kredyt. Cieszkowski 
nazywa kredyt przemianą kapitałów stałych w obiegowe; 
jestto przecież tylko jeden ze skutków interesu kredy­
towego. Wcale zaś definieya ta zastósować się nie da 
do kredytu osobistego, tymczasem nadaje się dosko­
nale do zapatrywań wyłożonych o przyszłćj organizacyi 
kredytu w znakomitćin dziele: „Dn crédit et la circula­
tion,“ którego szczegółowszy rozbiór przechodziłby ramy 
niniejszćj pracy. Niektóre teorye, mianowicie w zastó- 
sowaniu do państwowego kredytu porównaćby można 

: prawie z usiłowaniami alchymistycznemi ubiegłych wie­
ków. I tak D i e t z e ł nie zna niemal granic dla kre- 
djtu państwowego a M a c 1 e o d, definiując kredyt jako 
sprzedaż zobowiązań (sale of debts), w dalszym 
toku wnioskuje, że interes kredytowy tworzy nową war­
tość, bo zobowiązanie mające war ość ma w ręku wie­
rzyciel, a gotówkę za nie dłużnik, zatćm kapitał się po­
dwaja. Ułatwia kredyt obfitość kapitałów, pewność dana 
przez poszukujących kredytu i odpowiednie prawodawstwo. 
Gdzie prawo zbytecznie bierze w opiekę dłużników, wcale 
im przez to nie oddaje przysługi, gdyż z większą tru­
dnością i o cięższych warunkach tylko kredyt zyskują. 
Kredyt ze względu na podkładkę daną jako pewność

wysyła............................................................... tyleż.
w Berlinia przybywa i wyjeżdża osób koleją

rocznie.......................................................... 10,000,000
w Berlinie przybywa i wyjeżdża osób koleją

dziennie.......................................................... 30,000
w Berlinie omnibusem jeździ osób rocznie . 15,000,000
w Berlinie koleją konną jeździ osób rocznie . 3,000,000
w Berlinie depesz telegraficznych przybywa

rocznie.......................................................... 1,439,000
odchodzi.......................................... . • ' ‘ 1,357,000
w Berlinie statków przybywa rocznie . . 32,000
odchodzi.......................................................... 31,000
w Berlinie tratwami drzewa przybywa ro­

cznie centnarów.......................................... 8,000,000
odchodzi.......................................................... 15,000
w Berlinie kolejami towarów przybywa ro­

cznie centnarów.......................................... 78,000,000
odchodzi.......................... ......................... ; 30,000,000

Cóż dopićro mówić ó ruchu w takim Londynie,
Paryżu, Wiedniu, Nowym Jorku, znaczniejszych miastach 
portowych itd.!

Zamiana dostatków, jak zauważa Knies, będąca 
celem ich obiegu, w trojaki, ze względu na czas, odby 
wać się może sposób. Zamiana za gotówkę dokonywa 
się, gdy z obu stron wymieniane dostatki oddają się w 
teraźniejszości. Interesem dostawowym nazywa­
my zamianę, o którą się strony umówiły na pewien ter­
min w przyszłości. Interesem kredytowym nare­
szcie zowie się zamiana, gdzie jedna strona (wierzyciel) 
oddaje dostatek w teraźniejszości za zobowiązaniem 
drugićj (dłużnik) wywzajemnia się w pewnym terminie 
w przyszłości.

Zamiana w kształcie interesu dostawowego, wyra­
dzając się w szaloną spekulacyą giełdową, staje się po­
wodem nadużyć i ciężkich klęsk. Dopóki podstawą tego 
rodzaju interesu jest rzetelny zamiar pozbycia i 
nabycia rzeczywiście istniejących wartości, 
ułatwia obieg dostatków, jest przeto pożyteczny a zyskują 
przezeń obiedwie strony. Gdy tymczasem chęć nabycia 
i zbycia jest li udana, przedmiotem zaś są fikcyjne 
wartości, powstaje ażyotaż mający na celu zgarnięcie ró-

3,220,000 
3,260,000 

520,000 
3,800,000 

14,000

„.****

“c X «55 ?SÔÎ "yWil'äa......................

P lodzi ; ęazie relegralicznym w Poznaniu 
'«■ei», îprzybywa depesz.......................... 180,000

gazet numerów

leja t r uepesz . . .
lodzi warów rocznie przybywa 260,000,000 klgr. 

119,000,000 
. . . 341,000

iel... • ................................................. 327,000
ûw miejskich wydaje poczta

i- • • ...................................... 16,000,000
Przesyłek odbiera poczta . . . 40,000,000

uU osób
rocznie przybywa



Sprawa wschodnia.
Wedle depeszy londyńskiej do Koln. Z t g. przebieg 

najświeższych wypadków dyplomatycznych miał być na­
stępujący: Tak niecierpliwie oczekiwana odpowiedź Ro- 
syi w kwestyi przyjęcia warunków angielskich nadeszła 
tutaj dnia 1 bm. po południu, poczćm Niemcy przesłały 
bezwłocznie zaproszenie na kongres. Nosi ono datę 1 
bm. i zaprasza na 13 b. m. mocarstwa poręczające do 
Berlina zauważając zarazem, że dzieje się to skutkiem 
pierwotnego zaproszenia Austryi i podnosząc, że pełno­
mocnikom zostanie przedłożony cały traktat san Stefań­
ski. O traktacie paryzkim nie ma tutaj wcale wzmianki. 
Wszystkie mocarstwa przyjęły bezzwłocznie zaproszenie. 
Anglia, którój odpowiedź nosi datę 3 bm. przyjmuje je 
pod wyraźnćm zastrzeżeniem, iż wszystkie mocarstwa 
zgodzą się na przedłożenie i poddanie pod dyskusyą 
całego traktatu san Stefańskiego. Ponieważ szło tutaj 
głównie o Rosyą, a ta odpowiedziała po myśli gabinetu 
angielskiego przeto zebraniu się kongresu nic nie stoi na 
przeszkodzie. Rząd przedłożył zaproszenie i odpowiedź 
parlamentowi d. 3 bm. Rokowania co do odwrotu rosyj- 
sko-angielskich wojsk pod z Carogrodu trwają jeszcze. 
Aglia okazuje się skłonną do wycofania swój floty pod 
warunkiem nader przystępnym dla Rosyi. Zdaje się, że 
za pośrednictwem jen. Szuwałowa uda się kwestyą tę 
ostatecznie załatwić przed zebraniem się kongresu.

Mimo tyle obiecującego na pozór zwrotu pokojowego 
obawiają się w Petersburgu, że niebezpieczeństwo wojny 
nie zostało jeszcze zupełnie odwróconóm. Sfery rządo­
we rosyjskie zaniepokojone są przedewszystkióm postawą 
i agitacyami partyi wojennój w Carogrodzie, które wszel­
kich używa środków, aby udaremnić przymierze między 
Anglią i Rosyą.

Korespondent petersburgski Pol. C orr., który w 
ostatnim swym liście daje wyraz tym obawom, ma tu 
oczywiście na myśli możliwą prowokacyą wojenną ze 
strony Turków, którzy czują się dość silnymi, aby raz 
jeszcze losy Turcyi postawić na kartę. W Petersburgu 
zarzucają Layardowi, że nie umie się znaleźć w nowej 
sytuacyi, stworzonej misyą Szuwałowa, i że prowadzi dalej 
wojenną antirosyjską politykę. Rząd rosyjski domaga się 
więc odwołania tego ambasadora, z którego ustąpieniem 
Turcy przestaliby liczyć na zbrojną pomoc angielską.

Do Politische Correspondenz telegrafują 
z Bukaresztu: Rząd angielski kazał ogłosić, że uzna 
niepodległość Rumunii i zawrze formalny traktat han­
dlowy z Rumunią W tutejszych kołach rządowych spo­
dziewają się, że Anglia będzie przemawiała na kongre­
sie w kwestyi besarabskiój na korzyść Rumunii.

Deutsche Ztg. donosi z Rzymu, że Włochy 
wyłuszczyły w nocie przesłanćj Salisburemu swoje sta­
nowisko w obec kwestyi wschodniój. Włochy żądają, 
aby ich wpływ na zachodzie półwyspu bałkańskiego był 
równouprawniony z wpływem austryackim.

W chwili, w którśj zebrać się ma kongres europej 
ski dla załatwienia kwestyi wschodniój, nie od rzeczy bę­
dzie przypomnieć kongres paryzki z roku 1856, który 
koniec położył wojnie wschodniój, kongres zurychski z 
roku 1859, zajmujący się zamienieniem pokoju prelimi- 
naryjnego zawartego w Villafranca na pokój rzeczywisty. 
W roku 1864 odbyła się konferencya londyńska, którój 
się nie udało zakończyć wojny o Szlezwig-Holsztyn, gdy 
tymczasem rozwiązanie tego zadania powiodło się konfe­
rencji wiedeńskiój, odbytój w miesiącu sierpniu t. r. — 
W roku 1866 po wojnie prusko-austryackiej odbyły się 
konferencye w Pradze dla ułożenia warunków pokoju

Anstryą, i^gg^
roku 1867 zebrała się w Londynie konferencya w kwe­
styi luksemburgskiój, na którój uchwalono, iż załoga 
pruska opuści twierdzę luksemburgską, poczóm umocnie­
nia^ jój zburzone zostaną. W Londynie również w roku 
1871 odbyła się konferencya w sprawie unieważnienia 
warunków traktatu paryzkiego, dotyczących neutralności 
morza Czarnego. Pokój francuzko-niemiecki, jak wiado­
mo, podpisany został w Frankfurcie nad Menem. Po 
konferencyi w sprawie morza Czarnego jedna tylko je­
szcze odbyła się konferencya europejska, mianowicie 
konferencya carogrodzka, mająca zapobiedz wojnie 
wschodniej.

NIEMCY.
# Berlin, 4 czerwca. Od wysoko postawionój 

osoby — pisze Vossische Ztg. — otrzymujemy na­
stępujące szczegóły o zamachu na życie cesarza: „Ce­
sarz ani na chwilę nie utracił przytomności, lecz kazał 
sobie ciągle raportować i to o najdrobniejszych szczegó­
łach. Gdy lekarze opatrzyli go po raz pierwszy, kazał

dostatku. I tak n. p. jeśli (przypuszczając zamianę 
bezpośrednią w naturze) za jeden centnar zboża otrzy­
mamy na targu w zamian 10 centnarów drzewa, osta­
tnie będą ceną pierwszego i na odwrót.

Chcąc poznać warunki na wysokość ceny wpływa­
jące, uprzytomnijmy sobie przedewszystkióm zamianę do- 
konywującą się jeszcze przed uspołecznieniem albo na 
najniższym stopniu jego rozwoju tj. zamianę dostatków 
bezpośrednią (in natura) i to bezpośrednią tak ze względu 
na osoby zamieniające, jako tóż na dostatki zamieniane. 
Przy takim to interesie stają naprzeciw sobie producent 
i konsument, bez pośrednictwa osoby trzeciój, jak kupca 
itp., dostatki zaś również bezpośrednio się zamieniają, 
bez redukcyi ceny ich na wartość jakiegoś trzeciego do­
statku np. pieniędzy.

Osoba A. posiada dostatek x, którego poszukuje 
osoba B. Osoba B. zaś ma dostatek y, jakiego pragnie 
nabyć osoba A. Przy zamianie dostatków x i y osoba 
A. tóm więcój odda dostatku x za y, im niższe są dla 
niój koszta produkcyi x a wyższa wartość użytkowa y. 
Na osobę B. też same wpłyną względy, jeno że w stó- 
sunku odwrotnym t. j. będzie skłonną oddać tóm wię- 
kszą, ilość dostatku y za x, im niższe koszta produkcyi 
y, a wyższa dla niój wartość użytkowa dostatku x.

Jeżeli dostatek nie zamienia się wprost na inny, 
bezpośrednio służyć mający spożyciu lecz na pieniądz, 
wtedy zamianę nazywamy kupnem, ze stanowiska od­
dającego pieniądze a sprzedażą ze względu na biorą- 
cego pieniądze. Przy tym to interesie na skłonność do 
zamiany względnie oddania w zamian większój ilości 
wpłynie u kupującego wartość użytkowa towaru i 
ilość pieniędzy posiadanych, względnie łatwość nabycia 
tychże; u sprzedającego zaś wartość użytkowa pie­
niędzy i koszta produkcyi, względnie reprodukcyi lub 
nabycia towaru oddać się mającego.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

-------- «OiWxäö»---------

sobie pokazać hełm i płaszcz. Zobaczywszy hełm prze­
dziurawiony 18 śrutami, z których jedno ziarno lekko 
zraniło czoło, zawołał żałośnie: „Tak często stary heł­
mie, pełniłeś swoją powinność i teraz znowu broniłeś 
mego życia.“ Płaszcz cesarski tak jest przedziurawio­
nym, że wygląda jak gdyby go mole pocięły. Lekarze 
w obawie zbytniego upływu krwi, postanowili nie wyj­
mować żadnego ziarna śrutu. Najgorsza rana znajduje 
się na prawój ręce, poniżój łokcia ku dłoni. Cesarz ode­
brał postrzał w tę część ręki w chwili, w którój pod­
niósł ją ku salutowaniu kłaniających mu się osób.“

K r e u z Ztg. otrzymuje następujące autentyczne 
wiadomości o ranach zadanych cesarzowi: „Cesarz nosił 
zawsze hełm w czasie swych spacerów odbywanych po­
wozem, a chłodne nieco powietrze dni ostatnich zniewo­
liło go do zabrania z sobą płaszcza. Dwom tym okoli­
cznościom zawdzięczamy, że cesarz nie padł natychmiast 
ofiarą zamachu ohydnego skrytobójcy. Jedno ziarno śrutu 
przeszło przez hełm i raniło lekko głowę, drugie ziarno 
utkwiło w chełmie w pobliżu skroni, trzecie zaś raniło 
górną część prawój ręki podniesionój do salutowania. 
Płaszcz cesarza przedziurawionym jest jak sito i przy­
czynił się do osłabienia siły wystrzelonych naboi. Ża­
dnego ziarna śrutu nie wykrajali dotąd lekarze, a chociaż 
ogłoszone biuletyuy donosiły o 30 ziarnach śrutu, któ- 
remi zranionym został cesarz w twarz, głowę, obadwa 
ramiona i plecy, to w żadnym biuletynie nie było mowy 
o wydobyciu którego ziarna z ciała. Stan zdrowia cesa­
rza jest stósownie do okoliczności zadowalniającym. Le­
karze nakazali monarsze jak największy spokój, najbliż­
sze nawet osoby rodziny cesarskiój, jak cesarzowa Au­
gusta, w. księżna badeńska, następca tronu i jego żona 
na kilka tylko minut dopuszczane są do łoża cesarza.“ 

Około 12 godziny w południe przeniesiono cesarza 
w dniu dzisiejszym na inne łóżko, które przyniesiono z 
pałacu następcy tronu. Następczyni tronu wraz z w. 
księżną badeńską i księciem Karolem zajęła się przygo­
towaniem świeżego posłania dla cesarza i przeniosła go 
przy pomocy lokai na nie. Przy łożu ranionego monar­
chy czuwa ciągle następca tronu wraz żoną. Umysł ce­
sarza nie ucierpiał dotąd wcale, owszóm ciągle jest po­
godnego usposobienia i dobrego humoru, i troskliwie wy 
pytuje się o stan zdrowia hotelisty Holtfeuera, do któ 
rego posłał nawet profesora Wilrnsa. Obecnie leczy ce 
sarza czterech lekarzy, dr. dr. Grimm, Lauer, Langen- 
beck i Wilms.

Najnowsze biuletyny, jakie nas dochodzą w tój 
chwili o stanie zdrowia cesarza brzmią jak następuje:

Berlin, 4 czerwca, 10 godzina wieczorem. Ce 
sarz wolnym jest dzisiaj wieczorem od boleści, spał 
w ciągu dnia spokojnie przez krótki czas i z apetytem 
jadł cokolwiek.

Berlin, 5 czerwca, 6 godzina 50 minut zrana. 
Cesarz spał w nocy dobrze. Ogólny stan zdrowia jest 
zadowalniającym.

(podp.) Hr. Ar nim, przyboczny adjutant.
N o r d d. A 11 g. Ztg. otrzymuje z kompetentnego 

źródła opis pierwszego opatrzenia cesarza przez lekarzy 
po przybyciu do pałacu, który brzmi jak następuje:

Tutejszy (berliński) król, fizyk, radzca zdrowia, dr. 
Lewin, szedł w niedzielę po drugiój godzinie po połu­
dniu ulicą pod Lipami ku zamkowi. Przybywszy w po­
bliże hotelu petersburgskiego ujrzał kocz cesarski i po 
malój chwili ukłonił się przejeżdżającemu koło niego 
monarsze. W niespełna 3 minuty potóm usłyszał dwa 
mocne strzały, których wrażenie obudziło w nim podej­
rzenie, że wymierzone były do cesarza. Promenada pod 
Lipami nie bardzo była ożywioną w tym czasie. Dr. 
Lewin zaczął biedź, ile mu sił starczyło, wzdłuż połu- 
slłręcii" Ru'"?ro(iko'wój‘ promenadzie. ’Tu ujrzał *powóz 
cesarski jadący północną stroną Lip. Cesarz siedział w 
powozie oparty o swego Strzelca, co dało powód dr. Le­
winowi do przypuszczenia, że cesarz jest śmiertelnie ran­
ny. Przy Fryderykowskiój ulicy skręcił powóz cesarski 
ku południowej stronie Lip i popędził cwałem do pa­
łacu. — Dr. Lewin biegł za powozem celem da­
nia natychmiast pomocy cesarzowi. — Równocześnie 
przybył do pałacu cesarskiego tajny radzca medy­
czny Liman, który znajdował się przypadkowo w wi­
niarni Habla. Obadwaj lekarze dr. Lewin i Liman za­
stali cesarza w sypialni, rozebrali go ostrożnie i ujrzeli 
płynącą krew dość gęsto z lewój strony głowy. Puls 
zwolniał znacznie a cesarz drżał nerwowo. Lekarze 
dali mu wina i gorącej herbaty, — poczóm przeko­
nali się, — że cesarz jest zupełnie przytomnym 
i wydał natychmiast rozkazy co do powrotu swych naj­
bliższych członków rodziny z jak największym pospie­
chem. Lekarze sądzili najpierw, że cesarz rannym jest 
w głowę, lecz niebawem zaczął się cesarz skarżyć na 
gwałtowne bóle w prawóm ramieniu, tak że trzeba było 
zrewidować całe ciało. Przy rewizyi tój pokazało sięna 
mocno napuchłój przedniój części prawej ręki siedm wy­
wyższeń, pochodzących jakoby od ziarn śrutu lub loftek. 
Wewnętrzna strona przedniej części prawój ręki ranioną 
została oczywiście przy podniesieniu przez cesarza ręki 
do salutowania. Następnie zrobił cesarz prawdopodobnie 
ruch ku prawój stronie i drugi strzał trafił całą lewą 
stronę a mianowicie całą przednią stronę lewego ramie­
nia, w któróm stwierdzono około dwadzieścia ran, w ple­
cy trafiło pięć ziarn śrutu, a w lewą stronę czoła i twarz 
7- —8 śrutów. Ile rzeczywiście ziarn śrutu utkwiło w 
ciele cesarza, na pewno stwierdzić nie było można, bo 
przybyli niebawem przyboczni lekarze cesarza drdr. 
Lauer, Langenbeck i Wilms nie uważali tego chwilowo 
za korzystne Na propozycyą lekarzy przeniesiono cesa­
rza z sypialni do niebieskiego pokoju, gdzie zwykle słu­
cha cesarz raportów, poczóm wydał cesarz z jak naj­
większym spokojem różne dyspozycye. Zaraz potóm 
przyłożono cesarzowi pierwsze bandaże; napuchłe miej­
sca wielkie sprawiały mu boleści. O 7 godzinie wieczo­
rem drugi przyłożono bandaż, poczóm puchlina się zmniej­
szyła i boleści ustąpiły nieco. W pałacu cesarskim po­
zostali na noc drdr. Lauer i Lewin. Noc przebył ce­
sarz spokojnie, febra się nie pokazała i puls był nor­
malnym. Na drugi dzień rano o 9 godzinie trzeci przy­
łożono bandaż Cesarz zachował przy tóm jak najwięk­
szą spokojność, lubo przy bandażowaniu boleści były do­
tkliwe. Tę samą spokojność zachował cesarz przy powita­
niu cesarzowój, w. księżnej badeńskiój, syna i jego mał­
żonki. W poniedziałek w południe wypił cesarz trochę 
bulionu, kieliszek mozelskiego wina i zjadł kurczę.

Naoczni / świadkowie opowiadają o zamachu, co na­
stępuje: „Pierwszy strzał do cesarza padł o 2 godzinie 
4 minuty i 20 sekund. Kilka śrutów z drugiego strzału 
odbiło się o drzewo stojące naprzeciw składu Schaffera, 
jak tego dowodzą znaki na nióm pozostałe. Huk obu- 
dwóch strzałów tak był doniosłym, że publiczność są­
dziła początkowo, iż zamach został wykonanym za po­
mocą bomb Orsiniego. Znajdujący się przypadkiem w po­
bliżu popełnionego zamachu właściciel hotelu Linden 
Holtfeuer, był jedyną osobą, która widziała, jak Nobi- 
ling strzelał z okna drugiego piętra. On tóż pierwszy, 
gdy publiczność oglądała się jeszcze na ulicy za spra­
wcą zamachu, poskoczył ku wschodom kamienicy pod 
Lipami nr. 18 z okrzykiem: „Tu widać dym, tu ztąd

musiano strzelić!“ Holtfeuer dopadł do zaryglowanych 
drzwi pokoju Nobilinga i po wyłamaniu ich otrzymał 
strzał z rewolweru Nobilinga w szczękę. Kula wyszła 
koło ucha a tulejkę od naboju, która utkwiła w ranie, 
wydobył następnie profesor Bruhns. Na nieszczęście 
Holtfeuera cisnąca się do kamienicy publiczność sądziła, 
iż on jest sprawcą zamachu i, gdy Holtfeuer cały krwią 
zbroczony wychodził z pokoju Nobilinga ku wscho­
dom, — rzuciła się na niego z okrzykiem: „Zabić 
tego psa.“ Holtfeuer otrzymał przy tóm kilka uderzeń 
i musiał się schronić do handlu zegarmistrza F. Zacher 
i Sp., po czóm w towarzystwie lekarza Beustera i kon 
stablerów mógł wrócić dopióro do domu.“

Najnowsze wiadomości, jakie odbieramy, donoszą, że 
rana Holtfeuera jest bardzo niebezpieczna a ranny znaj­
duje się w niebezpieczeństwie życia. Tym sposobem za­
mach na życie cesarza kosztować może, prócz samego 
sprawcy, życie dwojga jeszcze ludzi. Woźnica bowiem, 
który zajechał z zielonym wozem po Nobilinga celem 
przewiezienia go na Molkenmarkt, rozbił sobie głowę o 
mur, jak to już donosiliśmy, i umarł skutkiem tego. Co 
zaś do samego Nobilinga, to o stanie jego obecnym pi- 
szą, co następuje: „Sprawca zamachu żyje dotąd, lecz 
leży w ciągłym letargu. Pilnujący go urzędnicy policyjni 
zauważyli, że czasami ma chwile przytomności, ale nie 
odpowiada na zadawane mu pytania. Wszelkie w ogóle 
doniesienia dziennikarskie, jakoby Nobilinga konfrontowa­
no w niedzielę po południu z rodzicami i siostrą w biu­
rze policyjnóm przy Mittelstrasse, oraz jakoby prokura­
tor Tessendorf miał w obecności matki zadać Nobilingowi 
pytanie: czy skutkiem wyciągniętego losu zrobił zamach na 
cesarza — są kłamstwem. Nobilinga przewieziono wprost 
do Stadtvogtei a rodziców jego przesłuchano osobno, po 
czóm przewieziono matkę do rannego syna, którego za­
stała już bez przytomności.“

Elberfelder Ztg. donosi, że w dzień zama­
chu przed południem w Barmen-Wupperfeld pewien ro­
botnik w dwóch restauracyach oświadczył, iż w dniu tym 
po południu spełnionym będzie zamach na cesarza. — 
Skutkiem tego słuchano kilku świadków, ale dotąd nie 
odszukano odnośnego robotnika.

Nobiling zamieszkiwał w Berlinie to samo mieszka­
nie, w któróin mieszkała swego czasu hr. Schaffgotscb, 
która w' zamiarze samobójstwa skoczyła na ulicę z okna 
i zabiła się na miejscu.

Skutkiem ponownego zamachu na życie cesarza, 
mającego główne swe źródło w ruchu socyalistycznym, 
otrzymała policya, jak się zdaje, surowe rozkazy do pil­
nego dawania oka na wszelkie objawy socyalizmu i jego 
zwolenników. To tóż w lokalach głównego organu so­
cyalistów berlińskich, Berliner Freie Presse, 
odbyła się w dniu wczorajszym ścisła rewizya. Dzien­
niki donoszą nadto, że w poniedziałek aresztowano w 
Berlinie siedm osób, które dopuściły się w publicznych 
lokalach obrazy majestatu, pomiędzy niemi studenta 
uczęszczającego na wydział prawny. Z poniedziałku 
zaś na wtorek w nocy aresztowano znowu cztery osoby 
z tego samego powodu.

Władze w ogóle rozwijają wielką czynność, aby wy 
naleźć spólników Nobilinga. Z tego tóż powodu odbyto 
ścisłą rewizyą w mieszkaniu pewnój publicznój dziewczy 
ny, z którą miał Nobiling stósunki, i zabrano u niój fo 
tografią pewnój osobistości, z którą Nobiling miał być 
zaprzyjaźnionym.

W końcu podajemy jako curiosum wiadomość 
Börsen-Courrier, że Nobiling abonował także i 
czytywał jakiś dziennik polski.

Tageblatt donosi, że feldmarszałek Moltke otrzy 
mał list z pogróżką, że jeżeli raz jeszcze wystąpi w
“ iEÆiÎÎÏh$„,
że nasza landwera — taki ustęp znajduje się w pomie 
nionym liście —- tak strzelać będzie, jak strzelali Fran­
cuzi do komunistów. Nasza landwera czegoś podobnego 
nie uczyni.

Z Londynu telegrafują, że wszystkie dzienniki ta­
meczne piętnują w ostry sposób zamach na cesarza. — 
,, in?Tes za^ P’sze: Czyny cesarza Wilhelma spełnione 
dla Niemiec zapewniają mu takie samo miejsce w histo- 
ryi ojczyzny, jakie zajął Fryderyk Wielki. W ten sam 
sposób wyraża się także Daily Telegraph.

W izbie deputowauych włoskiej postawiła pewna 
część deputowanych następujący wniosek: ,.Izba oburzo- 
na na ohydne zamachy na życie niemieckiego cesarza 
wyraża jak najżywsze życzenia, aby cesarz jak najprę- 
dzój powrócił do zdrowia.“ Prezes ministrów Cairoli 
oświadczył na to, że rząd wyraził już w imieniu wło­
skiego rządu te same uczucia. Rząd włoski bolejąc nad 
zamachem wyraża swe oburzenie na tak ołiydne zbrodnie. 
Wiadomości nadeszłe o stanie zdrowia cesarza są pocie­
szające, minister przeto ma nadzieję, że nie ma powodu 
obaw. Węzły przyjaźni, jakie łączą Włochy z Niemca­
mi i ich naczelną głowę, są tak różnorakie, że Włochy 
nie mogą być obojętne na żaden fakt dotyczący Niemiec 
i ich monarchy. Po powyższych słowach ministra Cai- 
roli przyjęto wniosek deputowanych.

Papież przesłał cesarzowi Wilhelmowi także życze­
nia, aby jak najprędzój powrócił do zdrowia.

Wszystkie dzienniki bukaresztskie wyrażają swe o- 
burzenie z powodu zamachu na życie cesarza Wilhelma. 
Kolonia niemiecka w Aleksandryi przesłała cesarzowi 
Wilhelmowi telegram kondolencyjny, prosząc go równo­
cześnie, aby więcój dawał baczenia na tak drogie dla 
niemieckiego narodu życie swe i stłumił zarody tak o- 
hydnych czynów.

AUSTRYA I WĘGRY.
, * w,ede», 3 czerwca. Obie izby reichsratu wie­

deńskiego obradowały dzisiaj. Izba deputowauych cią­
gnęła dalój obrady nad ugodą z Węgrami i przyjęła 
ustawę o długu 80 milionów. Delegacya węgierska przy­
jęła wczoraj budżet ministerstwa spraw zagranicznych 
delegacya zaś austryacka jutro dopióro rozpocznie dy­
skusyą nad budżetem tego ministerstwa.

W sprawie zbrojenia się Austryi podajePester 
Lloyd następujący telegram z Wiednia',: '

,,Ze Austrya nosi się z myślą zgromadzenia zna­
cznych sił wojskowych nad Sawą i Dunajem, wypływa 
ztąd, że ministerstwo wojny wypracowało elaborat, na 
którego podstawie Towarzystwo żeglugi na Dunaju ma 
byc zawezwane do urządzenia ambulansów okrętowych 
(dla rannych) na Sawie i Dunaju, a to siedm statków z 
odpowiednią liczbą holowpilęć— ---------- ’ ,idnią liczbą holowników parowych. Sztaby lekar­
skie w Zagrzebiu, Zadafze, Temeszwarze i Sybinie zoi- 
stały zawezwane, do podania wniosków względem zarządzeń 
higienicznych na wypadek, gdyby w lecie w tamtych oko­
licach znaczne siły wojskowe nagromadzono.

„Wyszła właśnie instrukcya co do kartaczownic; 
mają one być oddane artjleryi fortecznój i w polu już 
me będą używane. W razie częściowej mobilizacyi nie 
będzie nowego awansu w armii, gdyż tylko dotyczące 
oddziały wojskowe uzupełnionoby do norraalnćj wysokości 
wojennój a ustawienie nowych oddziałów, a więc i po­
mnożenie kadr obecnych nie jest zamierzone.“

Z Pesztu donoszą tóż, że w wąwozach Bodzańskim

w
I i Törczvarskim budują po trzy blokha„ 

po 700 robotników. W lasach Törczva^’
gościńce.

Reszta uzbrojeń dotyczy floty, w 
towce, pancerniki, fregaty i korwety 
i szkuty parowe uzbrajają z pospiechem 3 h lift 
awizowce (do posyłek) zamienione. AWa (’’k «otf 
tków na podoficerów, zwykle zaś awan^S 
majtków spotyka. Kilka okrętów zaonai s#
łańcuchowy.

W Baziasz (na granicy Węgier a § , 
cztery paki, zawierające lł/a miliona nak- ’ 
odtylcowych. Miano jeszcze sześć takich 
są one zdeklarowane jako paki z mas»— Wmaszyna^

T U R C Y A.
# Z Carogrodu telegrafują {)0(j 

Z powodu udziału w zamachu pod wod?? 
który na czele tłumu wychodźców Usij 
zmiany tronu, stracono pięć osób. — j)?0/ 
żono publicznie na ulicy ministra wojuv 
mada paszę. Przyszło do tego, że mUSia? 
do pierwszego lepszego domu, zkąd wni^ 
które rozpędziło rosnące coraz bardzift, 1 
dzienników paryzkich telegrafują, że zeszli- 
tan nie był w meczecie. Wiadomość ta^‘. _____  Wiadomość w
potwierdzeniem doniesienia, iż padyszach 
ciągle trwodze, iż nie może wychylić się *' 
łacu. Kto wie, z jaką skrupulatnością 
ogóle a sułtan w szczególności wypełnią» 
ranu, między któremi najważniejszym jest

lU’f
eh, 

fib,

dzania co piątek meczetu, pojmie/iż atw? 
grodzie musi być niesłychanie duszną.

Dzie. nik Levant Herald został z ' 
szenia bezimiennego obszernego pisma o “’fo 
przed pałacem czeragarskim, zawieszony, a l poJ 
redaktor wygnany z kraju. ’ “ . m-

Korespondent T i m e s a donosi z pery ” / 
3 b. m.: Mehemed Rudżi pasza doradza U *,ji 
nowi, aby odwołał z wygnania Midliada m2 ,, 
opiera się temu dotychczas gwałtownie /

i« * “iszach nie ustąpił, zamierza Mehemed Rudżi 
dziękować za urząd w. wezyra i pozostawić 
z Mahmudem Damadem paszą, duszą obecnej *J*ł) 
własnemu losowi. Nieodzownym jednak ta '
byłaby rewolucya z tendencyami republika^ 
zułmanie bowiem z clirześcianami pragną strąi /
nawidzonój dynastyi 
kracyi oficyalnój.

upadku zgniłój i nęda

SERBIA.

•»

¡jirdt

# Wiadomo nam już, że spisek u #»>i 
ukończył się bardzo tragicznie bo straceniej 
jego przewódzców, i skazaniem 180 blisko • » 
sze lub krótsze więzienie. PolitischeCd i p- ■ 
podaje ze źródła widocznie oficyalnego, następ« 
góły o całój tój sprawie: „Spisek, powiada 
dent białogrodzki Pol. C o r r., powstał już ul tl 
roku, kiełkował potajemnie podczas zeszłoroczni j»»n 
skupczyny a na zewnątrz objawił się buntem ta Len 
Inicyatywa przysiężenia ¡przeciw dynastyi Ob® 
i obecnemu rządowi serbskiemu wyszła od Porti 
cami spisku byli rezydujący w Zemlinie turni i' 
Fizio i pretendent do tronu Piotr Karadiute ki/ 
Kubinie, którzy tak zwanych młodych konsei 
i, przywódzców socyalistów serbskich usiłowali h» 
w swoje sieci. Na czele spisku stanęli były j 
mstrow gzumiesz, pułkownik Jefrem Markom 
Golubowczarin w Semendryi, naczelnik graiujZKT., 
Topoli, tutejszy właściciel dóbr Ilia Korabia w 
kupców w Szabaczu i kilku popów malkonfe gm 
Arandżełowaczu. Turcy dali na cele spisku 2i 
reckich lirów w złocie, którą to sumę książę H ~/ 
radżordżewicz zmieniał na rosyjskie imperyal)’ -• 
średnictwem tureckiego konsula Fizio postal»« » 
lennikom w Serbii, aby nakłonić serbską mi * 
rokoszu i zrzucić z tronu księcia Milana. 1 ’ 
rosyjski jak i serbski minister spraw wewnętrs «■ 
łojkowicz byli dokładnie poinformowani o dziali »b 
skowców a wskutek uchwały ministeryalcéj a 7 
surowe kroki przeciw sprawcom sprzysigżenia. : ,/ 
ków Karadżordżewicza kazano śledzić na każdra iw] 
i dowiedziano się niebawem, że tak w Zenfci™8 
sula tureckiego Fizio jak i w Kubinie u kapa Ie 
Karadżordżewicza odbywają się częste schadzk 
wreszcie ten ostatni usiłował przez kilku obcytt «g 
przesłać do Serbii drukowaną w Bukareszcie i 
francuskim proklamacją, która wzywała Serbe« 
pędzenia księcia Milana a milicyą do rokoszu ; F 
swym oficerom i dowódzcom, wtedy postawiono ei 
cza i jego stronników pod dozór policyjny a kii 
serwatywny, w którym zbierali się na nocne koni C1 
Pirocanacz, Radowicz, Garaszanin i inni mali « 
został rozwiązany. Czumicz wszedł w listowną W ■ 
dencyą z Piotrem Karadżordżewiczem i kierów»! •. 
sprzysiężeniem. Zorganizował rokosz i znalazł? [( 
do tego ludzi w Białogrodzie, Semendryi, Jagodzj®1 « 
pri, Kragujewaczu i Szabaczu. Ponieważ j*P 
tyczne i militarne władze wszędzie o tóm wie.- ■■■ t 
rokosz nie mógł się udać. Wybuchł on tylko’ • 
w jednój kompanii kragujewackiego batalion»'/'
gdy armia serbska wyruszyła na drugą wypm’W 
Turkom. Rokoszanie zostali jednak schwytani, 1 
jeni i wtrąceni do więzienia w ArandżełowacznJ 
na piepwszóm przesłuchaniu opowiedzieli uwięź 
przebieg rzeczy a skutkiem tego rozpoczęto ' 
sądowe śledztwo przeciw wszystkim sprawcom sr-,, 
nia w Białogrodzie, Semendryi, Jagodzynie, TopoR 
gujewaczu. Sąd wojenny skazał 23 sprawco« ' 
śmierci, zaś 158 żołnierzy milicyi na jeden alt*' 
więzienia. Akta sądowe zostały przedłożone 
który je odesłał radzie ministeryalnój do sPr3 , 
Po kilku posiedzeniach zgodzili się ministfl^cJ 
aby zaproponować księciu ułaskawienie P* 
podczas gdy 7 a pomiędzy tymi pułkownik Jel 
kowicz na żądanie jenerałów Proticza,
Leszjanina i Alimpicza i wszystkich pułkownik0 
pułkowników armii serbskiój zostali rozstrzelam 
dżełowaczu.“

Telegramy«
Carogród, 4 czerwca. W. Porto 

wczoraj zaproszenie na kongres. Być może, 12 J 
Edhema paszy uda się Sadyk pasza wraz z 
paszą na kongres. Mimo nacisku Rosyi n 
sprawie ewakuacyi fortec nowa zwłoka. .jfi

R z y m , 4 czerwca. Minister skarbu ogtos 
rajszém swojém finansowém exposé, że rzą^ 
projekt do ustawy, dotyczący urządzenia za 
Rzymie wystawy powszechnój.
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míe lelesraiiiy.
' (g biura Wolfe-)

« 10 godzina rano. Po 

*¡¡ £iw „mi-"'» 1 

* ¡£-rt

dobrze 
gło-w

plecach, zaczynają się goić, 
ramieniu nie zmieniła się, fe- 

Langenbeck.

prezentant ministerstwa spraw wewnętrznych, pogranicznych 
zarządów celnych i zarządu głównego rosyjskiego towarzystwa 
dróg żelaznych, Prace rzeczonej komisyi wierzbołowskiej będą 
w związku z zajęciami komisyi, o której przed kilku dniami 
pisaliśmy, obradującej w Petersburgu nad ustawą celną.

— * Kalendarz. Jutro w czwartek dnia 6 czerwca Nor­
berta bisk.; w kalendarzu słowiańskim Cichomira.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 41, zachód o godzinie 
8 minut 15.

Dnia 6 czerwca 1443 trzęsienie ziemi w Polsce. — 1794 
bitwa pod Szczekocinami.- Wilms.

POTOCZNE.

„ tutejszego sądu powiatowngo ska- 
ićał ksruy priniascha, wiceprezesa tutejsze- 

^'^demokratycznego pod nazwą „Con- 
, Sl **'>:» *°e)-]£to donosiliśmy, za ciężką obrazę ma- 
lofc u*'«?1®". lako okoliczność łagodzącą uzna!
Mi sweg° twierdienia był na’

utowśm nabożeństwie połowem are- 
il? ‘’¿ ponied»^ obraźliwie wyrażała gię o cesarzu. 

sue«‘:I>'nę’ ¿ownego zamachu na życie cesarza 
\ow°du P°® „.0 przed południem nauczyciele i 

’ % *vi°r i st° Mariam Magdalenam na sali gim- 
_Jjtań*Uum , dr Jerzykowski w zastępstwie nieobe- 

Hg Zr»' ^ śpiewaniu przez uczni pieśni, przemówił 
U ŁAtort. V° °“ PBoaa o rychłe wyzdrowieni 
!? \ " U0*"4.11uczniowie znowu pieśń. 1 odobne uro-

iii«odsFie tininazyum fryderyKowskiem i w szkole
r7u.i«»« * o ■ ■ ~

w którejwpca Neufelda przy Tamie
7-tf remi®0 a ' wybuchł dzisiejszej nocy-----------

ure zn»)a°* ¿¡k straż ogniowa rychło ugasiła. —
' J tś, fcrórj E wszczął się ogień w sklepie domu 
nai» “* * r 27/28 w skutek zapalenia się olejn 

l!J,ai B)nk“ ".'natychmiast ugaszono.
;\,„r. w*“' g przedmieściu św. marcińskiem pod 
1 polośm” “ spadkobierców rzeżnika Macieja Kara- 

de nieruchomość, ma z powodu działów Jiyć» ’ nierucnoniusc, nia ™w«« ~
■a nsleUf* . „¿j subliasty w czwartek dnia 26 wrze-
M dróg» j , ołudniem w nowym gmachu sądo-

10 ^«skiei ulicy w izbie nr. 29. Odnośne ob­
ił i"1, gadu powiatowego znajduje się pomiędzy
inszego Dziennika. . ,

>K. ,leniem z dnia 25 maja rb znajdującem
dżl 1 .obwie«« dzisiejszego Dzie nnika, wyznaczył 

et»" celem koniecznej sprzedaży nierucho-
Cm, UJ'1)' Jlodrzu pod nr. 4 a należącej do Macieja
t® “Kurowskich małżonków Nowaków, termin sub-
™ o#f 1 \inrek dnia 24 września rb. na 10 godz. przed 
, 'i*’ "‘lokalu komisyi sądowej w Stęszewie.

Sta i«“ j„„niczv powiatowy p. Mathy w Kępnie prze- 
ędżi -'Bud|Tdniem 18 lutego rb. do Wojerzca (Hoyers- 

1 » Łkiku a sprawy budowniczego powiatowego ha po- 
załatwia od dnia 3 kwietnia rb. budowniczy

^tłsśdcielowi dóbr rycerskich p. Kennemanno- 
ul,rano na i- go własne żądanie inspekcją lo- 

łlfC’kolanii katolickiemi w Nowemmieście i Klence
0 u_ia»K7nwi okręgowemu Exner w ^owem-

!fÏP Ï 
Usi k

# ŚREM, 4 czerwca. (Majówki.) Uczniowie gimna- 
zyum tutejszego, przystrojeui jak bursze należący do związku 
akademików niemieckich, w szarfy różnokolorowe, przy czśm 
dwóch prymanerów niosło rapiery, wyruszyli wczoraj pod nad­
zorem dyrektora p. Schneider i profesorów z chorągwią i mu­
zyką z Poznania sprowadzoną na majówkę do boru chrząsto- 
wskiego, dobrą milę od miasta odległego. Strzelano tam, gi­
mnastykowano o nagrody i tańczono ochoczo. Rodzice i opie­
kunowie dość licznie byli zgromadzeni. Po godz. 10 wieczorem 
cała kalwakata powróciła do miasta wśród odgłosu hymnu na­
rodowego pruskiego i ogni bengalskich.

Jutro majówka wyższego zakładu panien, a pojutrze udaje 
się Towarzystwo przemysłowe do Topialki. Oby tylko tej wy­
cieczce sprzyjała publiczność polska i pogoda.

Ostatnie wiadomości.
(Z biura Wolfla.)

Berlin, 5 czerwca. Ks. Bismarck bawił 
przez dłuższy czas wczoraj wieczorem u nastę­
pcy tronu, do którego udał się dzisiaj przed po­
łudniem także szef cywilni go gabinetu cesarza 
Wilmowski.

Lada chwila spodziewają się ogłoszenia roz­
porządzenia cesarskiego, przekazującego rządy 
następcy tronu. Dzisiaj odbędzie się ponowna 
narada gabinetu, w której uczestniczyć będzie 
także świeżo przjbyły lir. Stolberg.

Ambasador Oubril wyjechał wczoraj 
czorein z hr. Szuwałowem do Petersburga, zkąd 
mają obudwaj wrócić do Berlina w dniu 11 bm.
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85 funt pszenicy
80
70
50
90

100
100
100

1

Ceny targowe
w mieście Bydgoszczy z dnia 1 czerwca 1878.

8 marek 75 fen. do 9 marek 
a - •” n wżyta

jęczmienia 
owsa . . 
grochu . 
kartofli . 
siana . .
słomy 
masła . 

1 mendel jaj . .

20
50
30
50
40
60
55

5
5 
3
6 
1 
2 
1

18
40
25
50

60

60
90
60

fen.

Giełda bydgoska, 4 czerwca.
160-198 m., najpiękniejsza wyżej notowań. 

Żyto: 112-120 w. najpiękniejsze nad notowania. 
Jęczmień bez obrotu. _
Groch piękny do gotowania —, na paszę 136 m.
Wszystko1 Jper° IWO kilo — wedle gatunku i wagi efekt. 

(Dowóz tak mały, że równa się zeru.)
Okowita: 51.50 m. per

Giełda wrocławska, 4 czerwca.
Zyto: per 1000 kilo niżej; na czerwiec »24 żądano 

czerwiec-lipiec 124 żądano, lipiec-sierpień 126 płacono sierpień- 
wrzesień *Twrze.ie’ń-paldziernik 131 płacono i żądano, pa- 
ździernik-listopad i listopad grudzień — m. iqc

Pszenica per 1000 kilo na czerwiec i czerwiec-lipiec 196 
m. żądano^czerw¡ec i czerwiec-lipiec 
112.— ofiarowano, lipiec-sierpień — , wrzesień-paździermk 1

Vil ej rzepiowy per 100 kilo bez obrotu, w miejscu
65._ marek żąd.. — na czerwiec 63.—, czerwiec-lipiec b2.ąO
lipiec-sierpień 61.50 żąd wrzesień-październik 60 ż. październik 
listopad i listopad-grudzień GO m. ż.

U ko wita per 100 litrów nieco słabiej; 
czerwiec i czerwiec-lipiec 50.80 of. lipiec-sierpień 
sierpień-wrzesień 51.50 m. żąd.

Łubin: słabo dowieziony; żółty 9.10-10.30-11 
ski 8.80-9.80-10.30 m. per 100 kilogr.

Ceny ustanowione przez miejską deputacyą targową.

Pszenica:

100 litrów i 100 proc-

na miesiąc 
51 ż. i of. 

m. niebie-

Per 100 kilogramów

ciężki 
naj­

wyższa
I średni 

naj- J naj- I naj­
niższa wyższa niższa

13 63 301 7 Pszenica

jskołami
■ 'Łmiio ją komisarzowi

eniea *n J
i osi l. Maietność położoną w Polityce pod nr. 2, nale- 
0 f ' M»nrvcego Stephana, nabył w wczorajszym termi- 

!(), Stacyjnym rzeźnik tutejszy August Schulza za 37,000

«fa • Pomiędzy załogą okrętu „Grosser Kurfürst“ znaj- 
Swl takie podoficer Cezary V ercha n z Sierakowa Na 
■ńm ń,.ne »rzez matkę jego zapytanie odebrała od szefama- 

: lenerała Stosch telegrafem odpowiedź, że syn jej nie 
a® Jiie na liście ocalonych. Trzy tej sposobności poda- 
Obrs nazwiska osób, które znajdowały się na owym
Porti, , nie zostały ocalone a zdają się być

tuiKh 'Marczewski, Sarnowski, Gazl 
l)A k, Knropst, Ńowak, Witowski Kitta.

i Zołzy wybuchły pomiędzy końmi dominium bu- 
« ■ « sowiecie obornickim, ustały pomiędzy końmi właści­
wa« Wwirku Degnera w Ptaszkowie w pow. bukowskim, i 
(va, U Roiła W Zaniemyślu; zaraza płucęwa wybuchła 
’■ dz/bydieni rogatém gospodarza Nowaka w Popowie 

, pow. kościańskim ; parchy ustały pomiędzy końmi wła- 
ś Pikowego wTucborzy w pow. babimoatkim i ban- 

traia Weissa w Kębłowie; wścieklizna wybuchła pomiędzy 
" IDti gminy miejskiej Września, ustała pomiędzy trzodą 
In, S U gminy Uiosne olędry w pow. wrzesińskim.
M ’ Asesor p. Marcus przy sądzie powiatowym wrze- 

_ mianowany został sędzią powiatowym. . , .
ryatj - • Wedle dzienników wrocławskich odbyło się dnia 
alsiłl w Wrocławiu zebranie duchownych rządowych,
, „ kim uchwalono przedewszystkióm wysianie adresu do ce- 
’ « którym wyrażają głęboką swą boleść nad nowym za
ia' m. Adres ten ma powieźć do Berlina deputacya zio-
Igtrr : ksks Brenka z Kościana, Pischelaz Uirlachsdort 
iziai' mbachem na S;hl. i Mückego z W. Strzelców, 
ij « - * P. Flatau z Berlina, który położył wielkie zasługi 
: | hodowli chmielu w uaszóm Księstwie, podał do Société 
hæ ' ;riculteurs de France w Paryżu wniosek, aby na między- 

iwym kongresie agronomicznym, jaki się podczas wysta- 
wszechnéj odbędzie, urządzono także sekcyą dla ho­
li chmielu.

I ,, ' W Kosieczynie w powiecie międzyrzeckim miał miej-
lycti dni smutny wypadek. Leśniczy dominialny Que-

?CJCt ug napotkał wśród dnia znanego z kradzieży i tępienia 
;cie* «I"! byłego borowego Kiesewettera — w chwili 

kute sarnę ubił i spostrzegłszy nadchodzącego leśni- 
i począł uciekać. Quescbing pogonił za nim, ale w chwili

OSZU p jut miał pochwycić, złoczyńca szybko się odwrócił, do 
'¡ODII twgo wystrzelił tak nieszczęśliwie, że całe lewe ramię 
a tli !?oUne zostało. Ranny został odwieziony do lazaretu,

> koli ’ te^° 8amego dnia amputacyi ramienia dokonano, zło- 
niälf « ,/j uciec i dotąd go jeszcze władze policyjne nie

k ihiiu zamachu na życie cesarza, to jest w nie-
;ro«l ?. ™a 2 bm. odby lo się w Berlinie na Chausseestrasse pod 
äzt? posłodzenie socyalistów i skończyło się o drugiej godzi- 

n li“tln'u’to Jest w chwili, kiedy nastąpił zamach No- 
,u, i rj',, k’s młody człowiek, tak donoszą, nie mający więcej 
Jw* lp ('»gaił posiedzenie i udzielił nie wiele młodszemu od

i tł

WH,

pochodzenia poi 
tłazlowaki, Krycza-

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
— Ziemianina wyszedł z druku nr. 22 i zawiera: Pięć­

dziesiąt lat bez nawozu. — Grad i jego skutki. Stanisław Scza- 
niecki (dokończenie). — Zaskórne nastrzykiwanie kwasem kar­
bolowym przy czerwonce u świń. — Przyczynek do kiełkowa­
nia nasienia kanianki. Dr. A Sempołowski. — .tygodniowy 
przegląd gospodarczy: Jarmark wełniany — Wystawa inwen­
tarzy i sprzętów gospodarczych w Nakle. — Wystawa rolnicza 
w Lesznie — Ogłoszenie kolei oleśnicko gnieźnieńskiej. — la- 
ryfy różniczkowe. — Wystawa inwentarza w Paryżu. — Prze­
wóz bydła i koni z Ameryki — Zabezpieczenie się przeciw 
złodziejom koni. —Wiadomości handlowe. —Jarmarki. • Za­
raźliwe choroby inwentarza. — Kalendarzyk subhastacyjny. 
Ogłoszenia. ,

— Rolnika wyszedł z druku nr. 10 i zawiera: Handel 
nasionami i stacye kontroli nasion. — Telegraficzne przepowie­
dnie pogody dla rolników. — Stówko o nawożeniu roli przez 
dr. Z Rościszewskiego (dalszy ciąg). — Rozmaitości. — Kore- 
spondencye. — Wiadomości bieżące. — Przegląd czasopism. — 
Spis nowych dziel. — Ozęść urzędowa. — Ogłoszenia.

_ Wędrowca wyszedł z druku nr. 73 i zawiera: Natu-
ralista pod zwrotnikiem (z 3 drzew.) — Biały wódz, opowiada­
nie z życia środkowo amerykańskiego (ciąg dalszy). — Mały 
szpieg, obrazek Alfonsa Daudeta. — O Mongolii i Mongołach, 
z Przewalskiego streścił Artur Sulimierski (ciąg dalszy). — 
Jak ludzie w Anglii żyją? (ciąg dalszy). — Piosnka w Paryżu.
_ Nowości krajowe, zagraniczne, nekrologia. — Dla nauki i
rozrywki. — Korespondencya od redakcyi. — Ogłoszenie.
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Berlin, 3 czerwa. Na sprzedaż wy-

Żyto 
Jęczmień 
Owies . 
Groch .

biała
żółta

•Ąy »
101 19 80 
50 19 30

ją-
20 40 
19 90

lekki towar 
naj- I naj­

wyższa niższa
AW *
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20
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PRZYBYLI DO POZNANIA
. dnia 4 czerwca.

HOTEL POD CZARNYM ORŁEM. “Czernicki i Wyganowski 
z Królestwa Polskiego. Buchowski z Pomarzanek. Ksiądz 
prób. Echa ust z Sosnowa. Kurio z Bydgoszczy. Za boro- 
wski z Wschowy. Galiński z Środy. Beuth z Ocieszyna. 
Poliński z Krakowa. Pani Wittwer z córką z Wielkiego 
Gaju. Dr. Grobelny z Śmigla,

“■Hiiltieniuś Kónigowi, glos, który miał wykład „o ce-
IB’ wił dstnokracyi.“ Po skończonym wykładzie za- 
„i, ( FBewodniczący. ażeby ci, którzy nie zgadzają się na 

. |L obrali głos. Zgłosił się też taki oponent — z 
«’PŁ, ? lzie»»iU Post, p. Oskar Wolfi. Zbijając wywody 
UH! ¿i'4*015“)! mowę tem, iż wyrzucał socyalistom, że za- 
JCZfl iltiintf1"0*4^2- Oo królobójstwa. Odpowiedziano mu, że to 
dezi od porMzony zbyt niebezpieczny, ażeby można teraz dać 

« h»ć. e?Ź’ ale Przy innej sposobności chcą się przy- 
8 » J5WO(loin P. Wolffa i na nie odpowiadać. Uderzającą
1 dzenie"0’^ P‘3tnai że właśnie o 2 godzinie skończyło się
X- ihó.XKrakowie w dniu 3 bm. umarła hr. Ludwika 

il.i »»-ufiaterów Borchowa z lnflant. 
ł M Sśiii W,,Wai,szawie w dniu 3 b. m umarł Franciszek 
9W’ Jn ‘’ohieszczański, jeden z najpracowitszych ba- 
,«»1» fi ci eolGgn polskiej. Urodził się dnia 10 października 
roKit *5 J/lal7ce w Lubelskiem. Największa część jego pracy 

skal W „Py^opedyi Olgebranda.
(«m »to« i evue Britaimiąue ukazała się pierwsza część

Jetrąi P ńygmunta Cieszkowskiego ,U Skardze.“ Artykuł
,szmzą publiczność europejską z postacią wiel-

jikó* *• • kaznodziei.
mi» ’’*• Sv|- 8i? zbierają składki na rannych w RosyiP 

’ fiomu Ir- 3onosi, że w jednem z miast zachodniej Sybe- 
-uProieUłQle°8ŁcoweS0 komendanta, gospodyni domu i kilka 
ika W| , °wało składkę na rannych żołnierzy; żeby zaś 
Fitojy sz7 rezultat przyniosła, zaproponowały, że każdy, 
’GnJ, fHbli może pójść z damą podług wyboru do 

^nal#7i * prowadzić tam jak najswobodniejszą roz- 
ę 0 Slę ośmiu miłosiernych i składka przyniosła 

" ’ QoJt0 charakterystyczne?
ntrl ^Owie 08 • °noai! że od dnia 5S° b- “• rozpoczną się w

. *sPólaie Poa’efizenia komisyi rządowej, w celu rozpatrze­
li ' kwe ,z. Agatami niemieckimi niektórych handlowo- 

LJomisyi, powierzono zbadanie miejscowości 
oast^ Prusko-rosyjskiej granicy w celu wyka-

.„:)« ?łtakże

HANDEL, PRZEMYSŁ I GOSPODARSTWO.
— Przy rozpoczętem wczoraj ciągnieniu 3 klasy 158 kró- 

lewsko-pruskiéj loteryi klasowej padly następujące wygrane :
Nuinera, przy których nie jest podana wygrana, wygrywają
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607 11 (150) 45 762 (150) 79 (150) 8S( 8231 60 87 978- ¿3092 
109 300 57 96 417 649 81 687 92 749 339 41 71
(180) 39 99 224 40 43 338 412 32 43 539 40 42 6p2 <2i 89 779 
82 801 40 47 947 (150). 15019 (180) 42 4a 98 (la0) 202' 42 88 

523 33 47 85 610 12 725 (150) 39 891 (laO) 95 91a 86.382

lat

’’Pólnio RU8’edzenia komisyi rządowej, w celu rozpatrzę- ł» me g G'-1--- * • -■

^"«'kowitj
¡Uch n^i kon'eczności pewnych zmian w tamtejszych 

celnych, oraz otwarcia nowych. Komisya zająć 
uI)r°szczeniem niektórych pogranicznych formal- 

iła znajduje się również kwestya przepę-
^łonet rÓlestwa * cesarstwa do Psns. Komisyą ową 

r-B<^ ministra skarbu radca tajny Terncz i u- 
° ministerstwa pp. Bauer i Blagowo, również re-

♦ Targ na bydło.
stawiono: „ . , .

3266 sztuk bydła rogatego, 5982 sztuk nierogacizny,
sztok cieląt i 12,944 sztuk skopów.

Na targu dzisiejszym było bydło rogate już bardzo prze­
rzedzone, ponieważ eksporterowie jak w minionym tygodniu 
już w sobotę i niedzielę znaczne takowego zakupili partye. in­
teres był w ogóle dziś ożywiony a ceny stosunkowo wyższe; za 
towar bowiem przedni płacono 62—64, za średni 56-58 a za 
pośledni 40—42 mr. per. 100 funtów wagi mięsa. — Co do nie­
rogacizny, której 1000 sztuk więcej było na targu niż mi­
nionego poniedziałku, był interes równie ociężały i słaby jak 
wtenczas, zaczem się też i ceny nie podwyższyły ; towar prze­
dni osięgat 46-47, średni 44-45 a pośledni 38-39 mr. per 
100 funt, wagi mięsa. Za bokuńskie płacono 4o mr. przy 40— 
50 funt. tary. — Z powodu wielkiej ilości cieląt interes był. 
bardzo ociężały,płacono zaś 50—60 fen. za funt mięsa. — sko­
py w towarze przednim zakupili dość szybko zamiejscowi kupcy 
po wyższych cenach, 22 -2,50 mr, towar średni na ywa i 
tutejsi rzeźniey nie niżej 20,25—21 mr. p. 45 funt. Towar chu­
dy także rozkupiono i dobrze zań płacono.

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.

1830

36 65 71 702 
229 33 49 51 

824 30 60 64

16096 145 66 77 79 310 87 490 547 69 624 33 
(150) 52 96 879 917 63 64 65. 17000 66 95 101 
66 (150) 81 416 32 70 552 71 615 54 92 723 31 _
911 70 86. 18004 14 38 93 108 293 318 47 72 450 ol3 (180) 3o 
623 34 53 74 710 26 53 67 878 85 923 69 19001 20 169 252
300 4 5 43 61 427 45 69 567 634 706 25 37 75 840 74 (loO) 89 
901 9 19 35 (150) 40 53. QQ

20201 348 70 (150) 418 62 76 529 64 623 32 41 56 59 99 
737 43 66 78 86 858 59 92 942 46 48 95. 21124 2a (150) 86 
(150) 210 23 305 7 9 79 449 81 611 55 (180) 71 804 58 65 
22064 176 89 230 76 (180) 85 312 64 97 518 (150) 36 o7 617 
785 856 981 (150) 84 (150). 23033 44 71 114 63 86 227 34 42 
392 432 (150) 78 86 511 44 690 701 11 812 50 79 968. 24024 
60 113 14 81 85 234 63 330 72 77 450 576 685 718 (loO) 21 
859 73 (300) 97 991. 25010 12 109 54 92 245 62 327 428 áb 
544 50 644 747 815 49 976 (180) 83. 20003 7 73 120 34 (loO) 
76 99 (180) 250 403 34 86 530 40 736 39. 27020 51 65 90 lo2 
85 349 (150) 533 63 644 63 (300) 74 815 99 931. 28030 
230 441 (150) 534 643 99 749 808 42 60 84 915.
389 428 539 89 671 832 97 993.

30007 48 81 259 (150) 99 (150) 342 84 412 34 512 628 
809 836 (150). 31031 42 82 144 48 53 73 252 56 62 76 (150) 
95 348 81 415 17 536 50 80 689 Dl 735 (150) 87 809 
62 81 92 96 (150) 962 81. UQ

Giełda poznańska, 5 czerwca.
(W.) Poznań, 5 czerwca. (Sprawozdanie giełdow e? 
Stan powietrza: piękny
Zyto: stałej.
Cena wypowiedzialna —.— Wypowiedziano y-;-" ętr- 

czerwiec 125.— ofiar., czerwiec-lipiec 125 ofiar., lipiec-sierpień 
127 of., sierpień wrzesień 130 of., wrzesień-paździermk lóU ot.

O ko w ita: stale. .
Cena wypowiedzialna —. Wypowiedziano------htrow. na

czerwiec 49.70-.- płac., lipiec 50.40 płac., sierpień 51.20 pł., 
wrzesień 5140 płac, październik 50.20 pł. listopad 49.70 pł.

Okowita w miejscu (bez beczki) 49./0 płac 
(Sprawozdanie stowarzyszenia kupieckiego.)
Zyto: Nie zawierano interesów.
Okowita: cena wypowiedzialna i regulacyjna 4J.<0- ,

na czerwiec 49.70-.-, lipiec 50.40, sierpień 51.20—.—, wrze­
sień —październik —, listopad — m.

Okowita w miejscu (bez beczki) 49.70 m.
Wypowiedziano 75,000 litrów.
(W) Poznań, 5 czerwca. Ceny mąki, Pitenn» nr. 0 

i 1 16.50-18.50 marek, rżana nr. 0 i 1 11.50-12—. maiek per 
50 kilo.

(Sprawozdanie giełdowe.) Poznań, 5 czerwca. 4®/0 
nowe listy zast. pozn. 94.40. 4% nowe listy rent. pozn. 95.50. 
5% powiatowe obligacye 102.—. 41/9°/o powiatowe obligacye
____ . 3llzlQlo szląskie listy zastawne 85.—. 4% szląskie listy
rentowe 96.-. Kwileeki, Potocki i Sp. (Bank rolniczy) 53.-. 
Pozn. akcyjne Stowarzyszenie sprytowe 38. — Poznański bank 
prowinc. 103.50. 4*/,0/0 pruska pożyczka ukonsolid. 1°4.J°. 37. 
°/a premiowana pożyczka państwowa z 1855 r. loo. . 5 /a /o
obligi długu państwa 92.—. Marchijsko-pozn. kolei żelaznej 
19.50. Marchijsko-pozn. k. ż. 5°/0 akc. zakł. 83.—. Starogardz- 
ko-pozn. k. ż. 101.50. Warszawsko-wiedeńsk. k. ż. 155.—. Au- 
stryackie noty bankowe 171.—. Polskie likw. listy 57.—. 
syjskie noty bankowe 209.50 m.

Berlin, 4 czerwca
Urzędowe sprawozdanie giełdy berlińskiej. 
Pszenica loco trzyma się. — Termina stałej. —

Wyp. 6000 cent — Cena wypowiedzialna 20G. mrk. per 1000 
kilo. Loco 180-225 mar. wedle gat., pstra march. — mar. z kolei 
płac., żółta rosyjska 202-205 marek płacono, na ten miesiąc i 
czerwiec-lipiec 2Ó5-20G p. lipiec-sierpień 207 208-207.5 p. sierpień
_ płac., wrzesień-październik 196.5* 198-197 pł., paździermk-li-
stopad 196.5 płacono.

Zyto loco średni handel. — Termina stale. — Wypowie­
dziano 17,000 centr Cena wypow. 132. marek per 1000 kilo, 
lmeo 125 142 m. wedle gat. żąd.; rosyjskie 125-130 m. z kolei
pł krajowe 132-137.5 »e statku płacon. ros.----- z statku i spich.
p, nadps. ros. 110-115 z kolei i statku pł., piękne rosyjskie — m. 
z kolei płacono, na ten miesiąc 132-132.5 płac, czerwiec-lipiec 
131.5 132 płacono, lipiec-sierpień 132-132.5-132 pł-, ?ir,z®®ied‘ 
październik 135-135.5-135 płac, paźdz.-listopad 136-137-136 pł.

Jęczmień per 1000 kilogr. wielki i mały 110-185 marek 
wedle gatunku. .

Owies loco słabo. Termina mało zm. — Wypowiedziano 
5000 centr. Cena wypowiedzialna 129,5 marek per 1000 kilo. 
Loco 100-165 mar. wedle gatunku, na ten miesiąc 129 płac., 
czerwiec-lipiec 129 płacono, lipiec-sierpień 131 płacono, wrze- 
sień-paźdz. i paźdz.-listopad 135 5-134 płac.

Kukuuudza loco słabo i niżej. Wypowiedziano — cent­
narów. — Cena wypowiedzialna----- marek per 1000 hilo.
Loco 127-132 — marek wedle gatunku; besarabska 128 z 
kolei pł., nadpsuta besarabska —m. z kolei pł., na ten mie­
siąc — płac. ,,

Groch per 1000 kilog. do gotowań. 156-195 marek wedle 
gatunku, na paszę 135-155 m. wedle gatunku.

Mąka rżana stałej. — Wypow. 5,000 centnar. Cena 
wypowiedz. 18.60 m. per 100 kilo. — m. Nr. 0 i 1 per 100 kilo 
brutto z miechem na ten miesiąc i czerwiec-lipiec 18.70-18.60 pł. 
lipiec sierpień 19-18.90 płac., sierpień-wrzesień — pł., wrzesień- 
październik 19.20-19.10 pł., październik-listopad —.— płacono.

Nasiona olejne per 1000 kilogr. Wyp. - cent. Cena
wyp. _ m. Rzep zimowy na wrzesień-październik 291 marek,
Rzepik zimowy na wrześ.-październ. 287 marek. Rzepik latowy 
— m.. nasienie lniane — ni. żąd.

Olej rzepiowy loco wyżej. — Wypowiedziano .— 
i entnarów. — Cena wypowiedzialna —.— marek per 100 ki­
logr. Loco z beczką 65.3 marek — bez beczki 64.— marek 
na ten miesiąc 63.5-64 m., czerwiec-lipiec 63.2 płac, wrzesień- 
październik 61.3-61.6 p. październik-listopad 613-61.6 listopad­
grudzień 61.3-61.5 p. . .

Olej lniany per 100 kilogramów bez beczki w miejscu 
— marek. Dostawy — ni.

Olój skalny stale. — Rafinowany (Standard whłte) 
per 100 kilo z beczką w partyach o 50 bar. (100 ctr.) Wy­
powiedziano —.— ctr. Cena wypow. — marek per 100 kilogr. 
Loco 24.6 in.; na ten miesiąc 23.7 płac, czerwiec-lipiec — m. 
wrzesień-październik 24.9 marek, październik-listopad 25.3 m. 
listopad-grudzień — płac. ' ,

Okowita z pocz. słabo w końcu stałej. Wyp. 610,000 litrów. 
Cena wypowiedz. 51.2 marek p. 100 litrów a 100% = 10,000%. 
Loco bez beczki —.— pł., z beczką —.— pł., na ten miesiąc 
i czerwiec-lipiec 51.5-51.3 płacono, lipiec-sierpień 52-52 5-52.4 
płacono, sierp.-wrzesień 53-53.3 płacono, wrzesień-paździermk
°2650kowita per 100 litr, a 100 pet. = 10,000 pet bez be­

czki w miejscu 52.2 pł., ze spichrza 51.8 pł.
Mąka pszenna nr. 00 30.50—28.50, nr. 0 28.50 27.50, nr. 

0 i 1 27.00—26 00.
Mąka rżana nr. 0 21.25—20.00, nr. 0 i 1. 19.00—17.50 

per 100 "kilo, brutto z miechem.
Sprostowanie. Wczoraj: Olej rzepiowy na wrzesień- 

październik 61.3-61.1 pł.

Bluesa telegraficzne.
SZCZECIN, 5 czerwca 1878.

Pszenica stale i I Okowita stale
na czerwiec-lipiec . . . 199 —1 w miejscu ..... 
na wrzesień-październik 198 50 na czerwiec-lipiec

| na sierpień-wrzesień
Zyto stale

na czerwiec-lipiec . . . 
na wrzesień-październik

Oléj rzep, stale

Ro-

130 50, 
134 50,

na czerwiec. ....... t
na wrzesień październik .

na wrzesień-październik

Owies

63 50 O1®i skalny
61 -j na jesień

106 85 
29043 195 243

37 50 58
“32T02“ 38 87 \ 150) 98 237 321 46 59 

4OO'J4 40 55 6Ï72Ï2 529 36 58 72 (150) 77 (3TO) 696 707 40 
Ap n RS R14- 34 59 911 41 52 65. 330 <3 103 b 4o ¿11 
12 81 93 310 57 66 67 95 430 64 501 36 668 (150l 714 70 874 
RS 94.8 91 34019 (150) 111 80 289 93 371 98 426 44 73 ol5
9S 97 59 70 93 637 43 72 734 49 862 98 900 5. 35025 73 147 51 K? 68 302 36 436 38 (150) 619 32 740 d8°l 32 4i 343 
917 40 63 (1501 84 36040 56 110 268 330 43 57 420 66 87 513 9 V 659 706^64 ¿0 9M. 37011 17 32 (180) 102 83 239 40 84 7 
342 67 83 401 572 625 83 777 864 83 (150) 923. 38067 71 02

Ceny targowe
w mieście Poznaniu 

dnia 3 czerwca 1878 roku.

Pszenicy szefel po 50 kilo 
Żyta ...
Jęczmienia . . •
Owsa ...
Grochu do gotow. -

„ na paszę - 
Rzepiku zimowego - 
Rzepiu zimowego - 
Rzepiku latowego - 
Rzepiu latowego - 
Tatarki
Kartofli
Wyki
Łubinu żółt.

„ niebiesk. 
Koniczyny czerw. -

„ białej - 
Grochu białego

Towar

piękny j średni. pośledni.
mark. fen. ! mark. fen. mark. fen.

10 35 9 30 8 i 70
6 55 6 30 6 1 15
7 50 6 50 6 ! 20
7 40 6 30 6 —

— _ — — — —
— _ — — —
— — — — 1 —
— — — — 1 — —
— — — — — —

1 — — — — —
j _ — - — — —

1 50 1 40 1 30

_ — — — —
— — — — —
— — — — — . —

““
1- i“ 1“

BERLIN, 5 czerwca 1878.
Pszenica stale 

ua czerwiec-lipiec . . . 
na wrzesień-październik

Żyto stale
na czerwiec...................
na czerwiec-lipiec . . , 
na wrzesień-październik

51 —
50 50
52 —
51 60

11 75

Galicyany.........................
Ak. kolei march.-pozn.. 
Ak. kol. koloń.-mind. . . 
Obligi długu państwa . 
Pozn. 4% listy zast. . .

„ rentowe 
Austryackie banknoty . 
Austr. renta złota . . . 
Austr. losy z r. 1860. .
ltaliany............................
Amerykany......................
Rumuny......................... ..
Rosyjskie banknoty . . . 
Kosyj. poż. ang. 1871 r 

„ asyg. prem. 1866. 
Polskie listy likwidac. 
Austr. akcye kredytowe 
Kolej żelazna państwowa

129 50 Lombardy.................

132 50 
132 50 
136 -

Olej rzep, wyżej
na czerwiec.............
na wrzesień-październik

Okowita stałej
w miejscu................
na czerwiec-lipiec . 
na sierpień-wrzesień 
na wrzesień październik

Owies
na czerwiec-lipiec .

Wypowiedziano: 
żyta 950 węcpli. 
okowity 570,000 litrów.

64 60 
62 30

52 40
51 70
53 50
52 80

107 90
92 25
94 80
95 40 

170 75
62 90 

107 50 
74 40 
99 50 
35 25 

207 75 
81 50 

149 75
56 80

392 60

128 —

Usposobienie giełdy: 
słabe,



Notwendiger Verkauf.
Das in dem Dorfe Modrzę unter Nr. 4

Im Namen des Königs.
In der Untersuchungs-Sache wider den Zei

belegen«*, den Eigentümer Mathias und tnngs - Redakteur Stanislaus v. Broniho 
Mari an na geb. Kurouska, Nowak^schen wski hat das Königliche Kreisgericht zu Po-

WALNE ZEBRANIE
akeyonaryuszy spółki akcyjnej „Halina^

Eheleuten zu Modrze gehörige Grundstück, sen Abtheilung für Strafsachen in seiner Si- 
wclches mit einem Flächeninhalte von 6 ha tzung vom 11 Mai 1878, io welcher anwesend 
99 a 30 qum. der Grundsteuer unterliegt und -aren:
mit einem Grundsteuer-Reinerträge von 45 II. 1. als Richter:
veranlagt ist, soll behufs Zwangsvollstreckung 1« der. Kreilgerichtsrath Gregor als \ or- 
im Wege sitzender
demothwendigenSubhastationam 2-Be.,itzer ” Wern'ckc »i»

Dienstag den 24 September d. J. 3 der Gerichtsassessor Warnecke als Beisitzer 
Vormittags um 10 Uhr II. als Beamter der Staatsanwaltschaft:

im Gerichttagslokale zu Stenschewo versteigert der Staatsanwalt Uhde
werden. III. als Gerichtaschreiber :

Posen den 25 Mai 1878. (2973 der Criminal-Protokollführcr Loeffler

Koni gl. Kreisgericht. | der Bureau-Diätar Zientkiewicz 
Der SubhaStations-Richter, a,lf Grund vorgängiger öffentlicher mündlicher 

.Verhandlung für Recht erkannt:
-------dass der Angeklagte, Zeitungs-Redakteur

Aoiflwendiger WCrkäUI.S“"*1«™ V. Bromkow.ki; der Beleidigung 
D “ vr . J. O. >. .verübt durch die Presse, schuldig und des 

Das in der Posener Vorstadt St. Martin hs)b er zuriBstlegung der Kosten dieses 
unter Nr. 184 belegene, der Wittwe und den'Vprfiillnns Z|1 ein*r Geldstrafe von (100)

odbędzie się dnia SS ezeruea rb. tj w sobotę o godzinie 5 po południa w Pozna­
niu na malej salce w Bazarze.

PORZĄDEK DZIENNY:
1. Sprawozdanie zarządu z czynności za rok ubiegły.
2. Przedłożenie bilansu i inwentury po dzień 31 grudnia 1878.
3. Rewizya książek kasowych i rachunków i udzielenie pokwitowania.
4. Wybór jednego członka rady nadzorczej w miejsce występującego dla choroby. 
Poznań dnia 4 czerwca 1878.

Rada nadzorcza „Haliny.“
■>r. II. $ z u ni a n,

2963) przewodniczący.

Kolej żelazna poznańsko-kluczborska.
Pp. akcyonaryusze Towarzystwa kolei żelaznej po?.nańsko-kluczborsk:ćj zapraszają 

się niniejszém na tegoroczne (2874)

zwyczajne zebranie walne
Y'’" Verfahrens, zu einer Geldstrafe von

Erben des Fl e isch er meisters Mathias,Einhlln(Jert’Mark welcher im Unvermögungs 
Karaszktewicz gehörige Grundstück, wel- f#u { Gefängnisstrafe von (10) zehn Tagen 
ches zur Geb&udesteuer mit einem Nutzung«-.6ubstitui B zll „rurtheilen euch dem 
werthe von 1035 Mark - Pf veranlagt .St, Beleidi Reichskanzler Fürst Bismarck da. 
soll zum Zwecke der Auseinandersetzung >m»Kecht zuzuapreehen, innerhalb 4 Wochen 
Wege der ,V972,tnach Empfang einer Ausfertigung des rechts
nOthwendi^enSubliaS<ati<»llTra[tigen Erkenntnisses, den Tenor desselben 
am Donnerstag d. 26 September tl. J.jeintnal in der Posener Ztg. und einmal im 

Vormittags um 10 Uhr IDziennik Potn. auf Kosten des Angeklag.
im neuen Gerichtsgebäude, Wilhelmsstrasse.'ten öffentlich bekannt za machen, und der
Zimmer Nr. 29 versteigert werden. 

Posen, den 26 Mai 1878. 
Königliches Kreis-Gericht 

Der Subbastations-Richter. 
KEYL.

Grätz, den 16 Mai 1878,

Königl. Kreis-Gericht. 
Nothwendigcr Verkauf

Das dem Ignatz v. Kowalski gehörige Rit­
tergut Wysoczka, welches mit einem Flächen 
Inhalte von 347 Hektaren 20 Aren 50 Qua­
dratmeter der Grundsteuer unterliegt und 
mit einem Grundsteuer-Reinerträge von 1075, 
73 Mk. und zur Gehäudesteuer mit einem 
Nutzungswerth von 780 Mrk. veranlagt ist. 
soll im Wege der (2701)

nothM endigen Subkastation
am 16 Juli 1878 

Vormittags um 11 Uhr, 
an ordentlicher Gerichtsstelle hier versteigert
werden.

Der Auszug aus der Steuerrolle, der Hypo- 
thekenschein von dem Grundstücke und alle 
sonstigen dasselbe betreffende Nachrichten, 
sowie die von den Interessenten bereits ge­
stellten oder noch zu stellenden besonderen 
Verkaufs-Bedingungen können im Bureau III. 
des unterzeichneten Königlichen Kreisgerichts 
während der gewöhnlichen Dienststunden ein 
gesehen werden.

Diejenigen Personen, welche Eigenthums­
rechte oder welche hypothekarisch n 1 c h t ein­
getragene Realrechte, zu deren Wirksamkeit ge

inkriroinirter Artikel in Nr. 43 des Dziennik 
Poznański, welcher mit den Worten: Poznań, 
20 lutego, beginnt und zwar bezüglich der 
Stellen: „Poseł nasz u. s. w. bis ks. kancle­
rza“ und „W taki oto bis nie zginiemy 
allen vorfindlichen Exemplaren sowie die zu 
ihrer Herstellung erforderlichen Platten und 
Formen unbrauchbar zu machen. (2942

Von Rechts Wegen. 
Urkundlich unter Siegel und Unterschrift 

ausgefertigt.
Das Erkenntniss ist rechtskräftig.

Posen, den 29 Mai 1878.

Königl. Kreis-Gericht.
Abtheilung für Strafsachen

Fraa s.

EIXIIA.
pisma ¡lustr., pod redakcyą .1. Chociszewskiego 
w Poznaniu, wyszło dotąd 22 numerów, 
które zawierają 57 rycin, prócz tego 2 więk­
sze powieści, a trzecia Lech-Czech-Rus przez 
Z. Milkowskiego się obecnie drukuje. Przed­
płata na pocztach wynosi 2 M. ćwierćrocznie. 
Można zapisywać wprost w redakcyi za 4 M. 
za co się wyszłe nr. od 1 stycznia do 1 li- 
pca przęśle lub za 8 M. rocznie. Numera da­
wniejsze sa w -zapasie. Listy pod adr. Izccls 
Poznań (1864)

Z drukarni J. I. Kraszewskiego 
(Dr. W. Dębiński) w Poznaniu wyszło 
i poleca się: (2683)

Kupiec i przemysłowiec
gen Drittejedoch die Eintraguogiudas Hypo-jakim warunkom powinien uczynić za
tholronhnrłi oroant^li nki orłurrłorliełi iot iłlit Hnsi i_z* 7 ' „1. uriinrrln-Ini/thekenbuch gesetzlich erforderlich ist, auf das 
oben bezeichnete Giundstück geltend machen 
wollen,werden hierdurch aufgefordert, ihre An­
sprüche spätestens in dem obigen 
Versteigerungs-Termine bei Vermei­
dung der Präklusion anzumelden 

Der Beschluss über die Ertheilung des Zu­
schlags wird in dem auf

den IS Juli 1878 
Mittags um 12 Uhr 

an ordentlicher Gerichtssielle anberaumten 
Termine öffentlich verkündet werden.

Der Subhastations-ßicliter.

dość i jakie okoliczności uwzględnić, 
gdy zamierza się osiedlić? Napisał 

Dr. Kakowicz.
Poznań 1877. Str. 104. Cena 1,50 M. 
za którą pod przepaską franko rozsyła 
drukarnia Dr. Dębińskiego w Poznaniu.

Donosimy Szanownej Publiczności polskiej, 
że dnia 11 czerwca rb. (trzecie święto Zielo­
nych Świątek) odbędzie się uroczystość dzie­
sięcioletniej rocznicy założenia „Kółka to­
warzyskiego akademików wrocławskich na­
rodowości Polskiej.“ Na obchód uroczystości 
tćj zapraszamy uprzejmie byłych Członków 
„Kółka“, Kolegów i szanowne Obywatelstwo 
polskie. Podajemy przytem ogólny program 

poszukuje obchodu: Uroczystość trwać będzie dwa dni.
Zielińskiego Gustawa tomu różnych poezyi. Dnia 11 bm. nastąpi inauguracya uroczysto- 
Przegladu Polskiego pojedyńczych tomów ści o godz. |9 wiecz. wspólną ucztą na wiel- 

i zeszytów. kiej sali hotelu Miedera (Koenigsstrasse).
Przeglądu Poznańskiego pojedyńczychjUczta połączona będzie z odpowieduiemi de- 

tomów i zaszytów. klamacyami, śpiewami etc. Przyjmowanie
Przeglądu Poznańskiego, rok 1855, po-‘gości rozpocznie się o godzinie J8 wieczorem 

szytu 3, 4 1 drugiego półrocza jDnia następnego odbędzie się w razie sprzy-

Antykwarnia polska
E. Calliera w Poznaniu

— rok 1862, poszytu 4 drugiego półrocza jającej pogody wspólna wycieczka w towarzy- 
Ettcyklopedyi powszechnej, wyd. Orgel-jstwie Pań parostatkiem na Odrze do Masło 

branda, pojedyńczych zeszytów, począwszy^ic pod Wrocławiem. (217-1)
od zeszytu 108.

Drzewieckiego pamiętników, wydanych 
przez Kraszewskiego.

Kuleszy: Wiara prawosławna, Wilno 1704 (z 
dodatkami)

Krewzy Leona: Obrona Jedności Ccrkie 
wnćj, Wilno 1617 (lub tćż 1614)

Kojałowicza W.: Miscellanea rerum ad 
statum ecclesiasticum M. D. Lit. pertinent 
Vilno 1650.

Rogalińskiego Józefa dz. p. n. Sztuka budo­
wnictwa na swoje porządki podzielona. Po­
znań 1760 i Warszawa 1775.

Wrocław, dnia 4 czerwca 1878.
Zarząd ,,Kółka“.

W osobnéj odbitce z Dziennika Po 
znańskiego wyszło dziełko p. t.:

Nad Bugiem

©Płachty do rzepiu$
W mające 18 stóp długości) po 6 M. w 

9 stóp szerok. ) i lepsze w 
poleca (2060) $

© S. Kantorowicz ©
W róg Starego Rynku i Nowćj ul. \\
X Nr 88 W

obrazek ludowy w 3 aktach przez *+* 
i jest do nabycia po cenie 50 fen. a 
z przesyłką 60 fen. w Eksp. Dzień. 
Pozn. i we wszystkich księgarniach.

Nr. 68.

Przedpłatę na

Dwutygodnik naukowy
poświęcony

archeologii, historyi i lingwistyce,
w cenie 3 Marek kwartalnie wraz z 
przesyłką przyjmuje Administracya 

Dziennika Poznańskiego.

•ooooooooooooc 
Tapety! rolosy, 0 
Zakład litograf, Q 
Regestra gosp., A 

Alfenldę V 
Chris tofla 0 

poleca po najtańszych A 
cenach handel Y 

niateryałów Q 
(CHRISTOFŁ piśmiennych Q

0 Antoniego Rose o
0 w Poznaniu w Bazarze. (1614)0
•OOOOOOOOOOOO»

FORTEPIANY
Jawnych fabryk, z Stuttgartu, Drezna, Lipska, z strunami 
ia krzyż, w najkrótszej i najmodniejszej formie.

Pianina
iv wielkim wyborze, mianowicie wyborne pianina o slru- 
liach na krzyż wedle nowego zupełnie modelu.

Najpewniejsza gwaraneya i najtańsze ceny i przy spła- 
;ach ratami.

Karól Ecke, Berlin - Poznań.
Poznań. Bismarcka ul. 7,___________

Blanki czyli skóry na szory,
czarne i brunatne,

(2971)

trwałe, dobre i po nader umiarkowanych cenach poleca

Garbarnia we Wrankach.
(2941)

około 30 egz. można nabyć za połowę ceny 
rocznie tj. za 4 M., za co się franco posyła 
do końca roku. Warunki są następujące: 1. 
korzystać mogą ze zniżenia tylko osoby bez 
majątku np. nauczyciele, niżsi urzędnicy, 2. 
egz. sa wprawdzie całe, ale zdarzać się będą 
niektóre trochę uszkodrone, na gorszym pa­
pierze itd. Premie dostaje się także np. teraz 
obraz Kościuszki za 15 sgr (a potem Lech 
do końca roku tylko 25 sgr.) Dla Austryi 
cena wynosi 2 złr. 50 cent. Listy pod adr. 
Lech, Poznań. (2928

WYSTAWA»

Hotel P
9, «lica I* “n

Pat

na sobotę dnia 29 czerwca rb. na 12 godz. przed południem
do gmachu dyrekcyi w Poznaniu, (św. Marciu Nr. 21.|

Przedmioty porządku dziennego są :
1, wybór 4 członków rady nadzorczej,
2, sprawozdanie rady nadzorczej z położenia interesów Towarzystwa przy przedłożeniu ra­

chunku rocznego i bilansu 1877 r. wraz z propozycyami co do podziału zysków stoso­
wnie do §. 21 Nr. 2, 4 i 5 statutów Towarzystwa,

3, uthwała co do użycia rezerwowej pzewjżki z ruchu 1876 r.
4, sprawozdanie z rewizyi rachunków ruchu za r. 1877 i uchwała co do udzielenia radzie 

nadzorczej i zarządowi deszarży,
ń, wybór rewizorów rachunków za 1878.
6, wniosek rady nadzorczej dotyczący zmiany §. 36 alinea 4 statutów Towarzystwa.

Do udziału w tem zebraniu upoważnieni są ci tylko akcyonaryusze, co 10 dni naj-
dalćj przed zebraniem złożą swe akcye w kasie głównej Towarzystwa w Poznaniu 
lub u pp. S. Bleiehroeder ) Berlinie

u „ Jakóba Landau ) w Ber"» ® 
u „ L. Behrens & synowie ) . i, 
w banku pólnot no-iiiemieckitu ) ”
w wrocław skini banku dyskontowani Friedenthal & Co. w Wrocławiu

a to wedle przepisu 6. 26. statutów Towarzy twa.

RADĄ NADZORCZA
Towarzystwa kolei żelaznej poznańsko-klnczborskiej. 

Dr. Honigmann.
Wrocław, dnia 24 maja 1878.

Wzięte od tutejszego podkolektora (lOCiziI 
'Ileyl’rt, który d. 18 maja rb. umarł, losy lote­
ryjne należy do 4 klasy 158 lolerji wykupić z me­
go kantoru w czasie planem przepisanym. (2971)

Oskar Hirsekorn
królewski kolektor loteryjny

Sapieżyński plac Nr. 8.

1 V

Bank rolniczo-przemysłowy
Kwilecki, Potocki i Sp.
donosi niniejszem osobom interesowanym, że namiot 
(lo ełliy będzie gotów w sobotę po południu tj. 8 
bm. Skutkiem tego już w sobotę wełnę na skład przyj­
mować będzie. Ci z panów obywateli, którzy na sobotę 
nie zdążą wełny nadesłać — raczą takową dostawić w dru­
gie święto t. j. w poniedziałek pomiędzy godziną 4 a 8 
rano. (2968)

f
Na czas jarmarku wełnianego przyjn,ujemy wełny 

w komis. Upraszamy o wczesne zamówienie miejsca z po­
daniem ilości centnarów. — itailliot nasz stanie na 
Działowym placu, a z powodu Zielonych Świąt już od 
dnia 7 czerwca wełna może być składaną. (2709

9

N. Kierski i Spółka
w Poznaniu.

targ na wełnę
poleca do składania wełny swoje namioty 
na Działowym i Sapieżyńskim placu i prosi o wczesne 
zgłoszenia

Karól Brandt,
Królewska ulica.

lOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOl
W. BRYLIŃSKI

zegarmistrz, §
św. Marcin Nr. 52 przy Bisniarckowskiej ulicy O 

poleca zegarki kieszonkowe srebrne i złote we wszy- 
Q stkich gatunkach, regulatory, zegary stołowe i nocne, 

budziki, szwarcwaldzkie ś ienne, jako tćż łaucuszki do ze 
U garków złote, srebrne i z imitacyi, po cenach bardzo nizkich.
O REP.IR ICYE każdego rodzaju wykonuje dokładnie i ta- O 
Q nio pod rzetelną gwarancyą. (2902) Q

0cx)0000000000000ccxx5000000
Rcstaiirant ,/Alhambra“

_____ róg Starego Rynku i Jezuickićj ulicy poleca 
wyborne śniadania, obiady 1 kolacye, (w abonam. obiady 19 mr. 50 fen.) 
jako tćż wszelkie inne ciepłe i zimne potrawy po tanich cenach. Piwo ko­
lty lenolskie wprost x browaru (piwo czarne (bock) po 20„fen. szklanka.)

>767) «z ( j. E. Zyburski.

a

Pp. przedsiębiorcom budowli
polecamy naszą ogniotrwałą kamienną tekturę, tak w taflach 
(lititten llaiidpappeii) jak w zwojach najlepszego gatunku; dalćj 
nie pozbawioną oleju angielską smołę z węgla kamiennego, pak 
z węgla kamiennego, asfalt, gwoździe ćo dachów tekturowych i go­
tową masę do pociągania dachów tekturowych, która wedle wielo­
krotnych doświadczeń naszych okazała się wyborną. (1747)

Podejmujemy się także wykonania pokryeia dacliów na akord 
pod kilkoletnią gwarancyą za trwałość po przystępnych cenach, 

lłarge pod Źeganiem (Sagan).

Stalling & Ziem.

u.Tcchnisches Bureau

C.ííronert
C ¡VI l-J ngu. Patent-Anwalt 

BERLIN W. Bohrenstc28 
Besorgung und Verwerthung von

trnndungspalenten aller Länder.Ankauf 
von Patenten, Betheiligung bei deren 
’Ausbeutung,Fabrication od.Vertrieb.

Registrirung v,Mustern u.Marken 
g C C:BASFf U EP U U SS -AÑLA6EÑ71

Bron' Kto ,chce k-npić jBrońrewolwer, furyą 
do polowania, 

fuzją na ptaki 
strzelającą bez huku, zwaną Teschin, 
lub iune tym podobne potrzeby myśli­
wskie, niechaj każę sobie przesłać na­
tychmiast najnowszy mój cennik, lite 
wydanie z <ł(> pięknemi rysunkami —. 
Kto przęśle 6t) fen. w znaczkach po­
cztowych, odhierze wszystkie rysunki 
bezpłatnie do domu! Za wydane te 
50 feu. odhierze każdy kupujący broń 
‘45 nabojów bezpł tnie! Prócz tego 
»ynagrodzony każdy zostanie powtórnóm 
zniżeniem ceny. Żadett handel broni 
w Niemczech nie ma tak wielkipgo wy­
boru na składzie a zapłacę natychmiast 
każdemu okazicielowi tego anonsu 500 
II., jeżeli w kramie me mam najmniej 
14000 sztuk broni 1 Kto więc ma 
znajomego, krewnego i t d. w Berlinie, 
niechaj się każę o tćm przekonać! (2527 

Jenernlti} mUIiiiI broni 
aRlllnBS Hipolitn MBIKIB

Broni iBroń
Donoszę Szanownćj Publiczności, iż 

z dniem dzisiejszym rozpocząłem

rżane piekarstwo
to jest wypiekanie okrągłego chleba.

- W. Wolniewicz
g piekarnia, Fryderykowska ul, 10.

Prawdz. dobrodziejstwem
dla wszystkich, co cierpią na dotkliwe pocenie 
się nóg, rąk, ramienia etc. jest wyrabiany tyl­
ko przczcmnie proszek do zasypywania. Prze­
syłam takowy franco na całe Niemcy za 
przysłaniem marki w znaczkach pocztowych.

Ci. Ś c li a u f f’e i* t
aptekarz w Medziborze n. Sz.l. (2903 

Pokost dobrze schnący z poły- 
skiem, farby już doprawione w ró­
żnych odcieniach, lakier bursztynowy 
na podłogi, bardzo trwały, froter etc. 
poleca ’ (2957)

II. Błircikoi« ski
Poznań, Bazar.

Dachówka
jest znowu w zapasie u (2847)

M. WERNER
 W. Garbary 17.

Parową cegłę
w wybornym gatunku poleca 
jak najtaniój (2970)
cegielnia parowa Obrzyca.

Paweł Cohen
Lipowa ulica Nr. 3.

Kamień gojący
do leczenia ran u bydła i koni, w skutek tar­
cia lub ciśnienia uprzęży, siodeł, szczególniej 
w skutek jarzm powstałych. Liczne świade­
ctwa agronomów dowodzą, żc kamień goj. nn 
to najlepszym jest środkiem, blojek kosztuje 
2^ Marki. (2545£. J. U. Legał

aptekarz w Żninie.

Papier (15)

FAYARD^BLAYN
irzeciw reumatyzmowi, katarowi, ranom, 

ooleściom, nagniotkom, oparzeniom itd. 
Skład centralny w Paryżu, rue Neu­
ve St. Mery, 40 i we wszystkich aptekach.

i
L

-, wszelkie clerpte- 
l! nla nerwowe,

każdój chwili ustę-11 . i
J pują po użyciu pigu 

lek anti- newralgij- 
nych dra CR0N1ER. Skład w Paryżu w 
aptece p. Levasseur, rue de la Monnaie 23, 
w Poznaniu w aptece dra Monkiewi­
cza, w Warszawie w składzie towarów 
aptecznych pp. «allego 1 Splenwa. (7>

W połączeniu ee SOLĄ ŻELAZISTĄ 
latw? do uswojeńia przez każdy orga­
nizm, jest najpotężniejszym środkiem 
wzmacniającym.

Przywraca krwi i czerwone kuleczki 
stanowiące jej piękność i siłę, pomaga 
trudnemu rozwojowi organizmu, ule­
cza bezsilność i wątłość, zaleca się przez 
lekarzy dla kobiet popołogach i ozdro­
wieńców etc.
W PARYŻU, 22 I 19, ULICA DROUOT

W Krakowie w aptekach PP. Trauczyńskiego 
1 Redyka, we Lwowie w aotece P. Mikolascha,« 
w Czerniowcach u P.Golićhowskiego, w Pozna­
niu u Dra Mankiewicza.

Drukiem i nakładem drukarni J. I. Kraszewskiego (Dr. W. Dębiński) w Doznaniu.

W środku miasta 
komunikacyjnych ’. 
tak przez tramway 
zną. Utrzymywany 
Dogodny, czysty, to, 
dostępnych. Mówią
niemiecku.

Mą

Walne ui.
Moją, znaną chlubni. ’

■lianą prxee|W|_J(
Blatter), która nie "¡1 
plam w staHikach 311l J 
okolicę jedynie na

pan Eusenlu,,. ,
Wilhclntowsk

Cena pary 50 fen., 3 M 
Sprzedającym z drugie; J?*l|

Frankfurt n. 0.
RobertL Ti.-----

absolutnie zabijający d|a 
a nleszkodzący dla Inn,, 
w puszkach oryginalnych

Kożuchów (Freystadt) i.
Paweł yif||(

Skład na Foznańb u D
relkowuhlego. ' **

dobrze ułożonego, w dru<ń, 
żna nabjć u Wacho*. 
Gierlachowie p. Bujano

2,000!)0(f

Libri 
. Kr*

: c*ły ci‘

po z*
di

' która r 
pódl

OAStęl* 
odbiera

podpis»'
• sej®

pr‘sir nie reje 
yj n&stę

jest na dobra ziemskie w W t 
skićm, mające wysoki dorhdj, 
do 5°/0, lecz głównie tylko 
75000 M. i wyićj do wypol,

Gniezno 21 maja 1878
Eller

radzca sprawiedliwi

Dla kupujący cl
Wielki wybór dóbr »1 

wincyi, w koizystnćm 
żądanój wielkości wskst 
po dostępnćj cenie

Gerson Jan
Sapieżyński plac 8 w p,

ho wydzierżaw
1500 morgów dobą
w blizkości kolei bez
II. KönigSbergcra
ska ul. 11.

itwie 
i P

Kreu 
także 

7— oda 
»eicbsai

kuł

. ól je 
I rządzić
' 'tni 

i brony, 
t na wspó

Od 1 paźdz. pomtegzl
III piętrze o 3 pokojach, koc':-, I 
wodociągiem, oraz mniejsze 
na Chwaliszewie 95 obok

Angielka,. języki 
miecki, życzy sobie torarzya 
'ub pojedyńczój poważnej 
wód lub n t wieś w miesi 
sierpniu. Bliższych szczep 
Eksp. Dz. Pozn. p. Nr.

UC5BIS1

¡twie 
moi

¡two i 
nié k 

odwoła s 
I historyi 

go czeł 
yk Wi 
zastępi
Weror

GM
poszukuje handel żelaza I. Site 
w Wągrowcu, dawniej Sil ■

Miody czlow
kawaler, posiadający chlul 
ctwa, poszukuje miejsca jako 
pisarz prowentowy lub gos 
większćj majętności od Igo
0 łaskawe oferty uprasza w ®pi 
44 Wronki. __ * *^0

Ciorzelnik, bezżenny,tąś

tron 
mjąc 
tarz 

ifmo rKt.

zawodzie, z chlubnemi świadffin®’ liomicc 
wiednią kaucyą poszukuje od 1»P HCllSe. 
sady tu lub w Galicyi. O 
prasza p. lit. W. D. 300. Otnu r 
poste restante.

Rządzeń s*>Mp. I I*
dokładnie obeznany z kulturą 
brm drzewa, poszukują miejsc» 
Królestwie. Bliższa wiadont. * J"! 
Dziennika Pozna óskieg0 Ł

błłjj

żonatego zawakuje od IfH 
Dom. Lubasz p. Czarnk^^J 

Narożnik Jezuickiej .ul-'

Ensleu'8
malownicze

z. Włoch i I»«1"® 
codziennie od 9-6 otwarte, .¿j,

Cena wnijścia 75 fu-, w cl™ I 
50 fenygów

•u,

if

w
W

ta wielokrotne żądania ł’utl'1 -,
sobotę dnia 8go c 5,

ycicczka nad»11)
do Rogali«*

Pnertonia O / n® -A
UO -- 47 pu j

Wyjazd z Poznania o 7 g° po r f .
" i z Rogalina 06 g°"' ’ je* 

tac i park będą do pienie» ¡r, e; 
ci za szczegółowem z I

“ ■»*"* k

,ls „ dobn, ,»«••*’1 1

odjazd
Pałac

czuościU./.UUSVI Oć.
Raczyńskiego. 

Bilety r'
bycia,

Postarano
kładzie parowca niłU»'« ,Schulz & d0|

Przepisane pl- nem wy 
rypadają w tym dniu-
Bilety dzienne P.

w
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